oddxiele Nra (zast, o ilo sapas starczy, w 


Pocztą W 


w wie. — 


= 


Gans wychodzi eodziennis, wyjąwszy 


z Niezlocziem 


> do Włoch, Francyi, Anglii, Belgii, Szwejcarył, Tureył 
państw wiązka pocztow. 


8Ę$o . 2. s « 
do ostai 
o na prenumeratę 


od dnia igo Kkwieśmia 1880 r, 


g przesylką poczłową w państwie 
Ausiryackiem : 
na pół roku na kwartał na i miesiąc 
„12 zir. © zh. 2:50 


z przesyłką pocztową do. Niemiec : 


SE nak 


Uprasza się o wczesna zamawianie 


na kwartał 


; na 1 micsigo 
14 marek 


© marek. 
A wyraźne. wy- 


roku 


pisanie nazwiska i miejsca odbioru albo nadesłanie 
dawnej opaski drukowanej z adresem. i 
Prenumerata liczy się tylko od pierwszego do 
ostatniego dnia w miesiącu. : 
Prenumeratę najdogodniej przesyłać przekazem 
poczłowym. 


Cena 
każdego 


pannon TEE SUDETY TSEZNEOEEZZETSACA 
Ek it W ORNE NEW uło UWE w Ka TAT) 


- Od kościoła i plebanii przejdźmy do szkoły. Nę- 
dzy bowiem materyalnej ludr i kraju naszego nie 


Czasu za granicą ogłosżona jest w tytule 
numeru. 


Kraków 30 marca. 
VI, 


rozumiemy należycie, jeśli się nie zastanowimy ja- 
kiej oświaty potrzeba ludowi i czego pod tym 


względem krajowi niedostaje. 
Ludowi potrzeba szkół, krajowi oświaty — wo- 


łano ze 


szkół i jakiej oświaty. 
architekcie, który mając 
nie troszczyłby się ani o 


warunki 
dzenie i 


by tylko o to, aby było jak najwięcej okien i jak 
najwięcej światła. Architekt taki potrafiłby zbudo- 


wszech stron, nie określając wcale jakich 
Cóżbyśmy powiedzieli o 
budować jakiś gmach, 
fandamenta, ani o inne 
siły konstrukcyjnej, o wewnętrzne urzą- 
praktyczne przeznaczenie budynku, dbał- 


wać altanę lub prowizoryczną galeryę ószkloną 
w rodzaju tych, które się budują na kilkomiesię- 


czną wystawę i potem znów mają być rozebrane— 
` nie umiałby on atoli wznieść -ani świątyni Bogu, 
ani wygoduego domu mieszkalnego ludziom, ani 
nawet fabryki. A jednak zabrano się u nas do 
budowania takiej galeryi o wielu oknach bez ża- 
. dnego planu co do potrzeb i 
potrzeb moralnych spółeczeństwa, byle tylko jak 


najprędzej zakładać i rozszerzać szkoły. byle o- 
światę przysbi 


pisać na 
adu, ue 
kowych 
Mimo 


żnych szczeblach spółecznych, 
dziś dnia ludzi fachowych sprowadzać z zagranicy, 


1 a szkół 


nie odpowiadają tej potrzebie jaka się objawia. 
| Reforma edukacyjna jest jeszeze w Galicyi do 
przeprowadzenia, a nawet wystarczyłaby Ona za 


program 


dzielą w sejmie i w kraju są tak powierzchowne 
i błache, wypływają zwykle z ambicyi 
osobistych, często są kwestyą spokojniejszego lub 


_ Akademia umiejętności ogłosiła następującą 
odezwę: 


Dnia 


popiołów Jana Długosza z urny w krypcie św. 
Stanisława na Skałce, do sarkofagu, ustawionego 
tamże staraniem p. Józefa iepkowskiego, konser- 
watora zabytków a kosztem funduszu krajowego. 


Kóści 


rocznicę śmierei jednego z najznakomitszych i naj- 
enotliwszych sług swoich, uroczysiem pamiątkowóm 
nabożeństwem. 

Akademia umiejętności w Krakowie, pragnąe 
i ze swojej także strony złożyć hołd pamięci mę- 


Część literacko-artystyćzna, 


Jubileusz Długosza. 


rz spieszać, jak gdybyśray chcieli się po- 
jakiejś międzynarodowej wystawie oświatą 
zonością kobiet, mnogością zakładów nau- 
wyższego rzędu i t. p. 

tego oświata nie zrobiła postępów w ró- 
potrzebujemy do 


nie mamy podostatkiem, lecz te, które są 


dla stronnictwa. Nieraz różnice, które nas 


i zawiści. 


i 


19 maja b. r. odbędzie się przeniesienie 


ół katedralny krakowski uświęci dzień ten, 


ża, który życie i siły swoje głównie pracy nauxo- 
wej poświęcił, a potomności tak bogatą wiedzy 


historycznej pozostawił spuściznę, postanowia do- 
roezne swoje posiedzenie odbyć w wilię tej uro- 
czystości kościelnej, dnia 18 maja, na którem je- 


den z jej członków: „Rzecz o Długoszu na tle 


dziej 
będzie. 


jopisarstwa óweześnego europejskiego*, mieć 


| Wydawnictwo dzieł wszystkich Długosza, przez 


é. p. Aleksandra hr. Przózdzieckiego rozpoczęte; 


| przez ' 


ów jego hr. Konstantego i Gustawa 


T Przezdsieckich dalej prowadzone, gotuje na ro- 
_ emieę tom ostatni zamykający piękną tę i cenną 
naukową publikacyę. |- 


.. Ażeby ta chwila pamiętna mogła i pod umie- 
M jętnym względem godnie, o ile możność pozwala, 


? odpowiedzieć wielkiemu i niespracowanemu umy- 
: słowi, ogarniającemu całość dziejów narodu w jego 
T najświetniejszej epoce, grono podpisanych oston- 


w porozumieniu z 


ów Akademii umiejętności w Krakowie, powzięło 


mi zarządem tejże, myśl połącze- 


r 


nia z uroczystością pamiątkową pożytecznego dla 


słowa z 
Jest: 


maje; 


nia i 
literatu: 
=" Uegz 

i ezłonko 


|nauki o przeszłości Polski w najszerszem tego 


fiaczeniu, przedsięwzięcia. 
to zjazd Kistoryzny imienia Długosza, 
(na eelu omówienie umieszezonych obok 


Wi osobnym programie kwestyj naukowych, zdą- 
| licycki przedewizjitkiem b porozumienia się 
d w sprawach poskukiwania, gromadzenia, obrabia: 
d wydawania materyałów historycznych tak 
6 dziejów politycznych, jak do dziejów oświaty, 


i sztuki w Polsce. 


ńikami” zjazdu” będą przedewszystkiem 


wie Akademii umiejętności w Krakowie: 


nleśeisto | dal ówiątesene. 
Erakowia po 10 6, we Lwowie lub s przesyłką pośniową 12 8, 
Prenumesrśća wymoBi: 


AEO lą (users), uprasza ią zadayłać 
A=" DE 


Ba nie 
mMękopiszaa usdsyłano pią zwracają p; tesz bywają niszesone, 


 |tyngens do gimnazyów 


ekonomicznych kraju ijj 


na cały rok | na kwartał |na 1 
AO Ek 06 zm i ry rys 
.|. gały, 3 złe, 8 sir, i j 


8. 89 zie. 


w miesiącu. — młaty s pieni ii 


+ 


' |żywszego temperamentu. Gdybyś hcieli dotrzeć 

« perame ybyśmy chcieli e 
Prz edpłata na „CZAS (do gruntu zasad i oddzielić skie osobiste, nie- 
zawodnie reforma edukacyjna stanowiłaby próbierz 
g Trzeba ją atoli 
[wziać na szerszą skalę od szkółki wiejskiej za- 
cząwszy przez wszystkie szczeble 


i granicę między stronnictwami. 


a% do wychowania uniwersyteckiego, 
rego reforma ta powińnaby się zatrzym 
- Pierwszem tu pytaniem byłoby: jaki 


młodszym pokoleniom, 


powiedniej ilości urzędników, 
sunkowej proporcyi 


starym systemie 
rzuciliśmy się w 
dzenia szkół, jak 
czeni do klasy rządzącej. 


chleba w ręku, do pługa nie powróci, 
nego rozpocząć niezdolny. 
: Otóż przyznajemy, 


nie daje uczniom wprost 
wydaje nam się 


ków mamy już na zapas 


szczycić się tem może, 


że Polacy nie posiadają 
tego, że ich trzeba będzie sprowadzać z 


było w naszym kraju, ale szczęśliwie minęło. 
chom jednak Polacy, nie dorównają w tój 


pności do. kólonizowania urzędnikami innyć 


pólskich, j 
w jego obradach mozestniezyć raczą. 


Znaczenie Długosza jako dziejopisa, 


i ścisłe i pełne ważności związki 


temiż krajami, ezyniłyby pożądaną obeeność i 
sąsiednich, na polu badań naszych zasłużonych 
pracowników, w zamierzonych obradach. W skrom- 
nem poczuciu niedawnego a w miarę tego i nie- 
zbyt bogatym jeszezó plonem uwydatnionego dzia- 
łania nasxego siłami wspólnemi w zakresie wy- 
'dawnietw historycznych, niemniej przez wzgląd na 
ogólne, z położenia naszego narodowego wynika- 
niechcielibyśmy jednakże rzeczy 
podnosić. Pozostawić przeto 
wolimy własnej chęci i dobrej woli tych postron- 
| odpowiednio do uezntej po- 
trzeby udziałem swoim zecheą uświetnić ten zjazd 


jące trudności, 
zbytnim rozgłosem 


nyeh, uczonych, o ile 


wskutek otrzymanego zawiadomienia. 


Umoenić się w obowiązku skrzętnej opieki nad 
w szerszych kołach 
jak najgorętsze tejże zamiłowanie, objąć za po- 
zadania najbliższe 
spuścizny, poruszyć 
strony'jej zaniedbane a przecież pierwszorzędnej. 
ważności, ogrzać się wspólnie przy tem ogn k 
którem jest dla każdego narodu miłość 
jego przeszłości, połączona ‘z sumienną służbą 
prawdzie — oto czego się spodziewamy pó 'zje- 
W taki sposób stać się on 
może jednem więcej ezynnem uezczeniem męża, 
którego pamięć święci w tym roku Katedra kra- 
a który w obec najo- 
strzejszej krytyki pozostanie zawsze chlubą Polski 
XV wieku a jednom z najznakomitszych zjawisk 
tego wieku na polu historyografi europejskiej. 
Posiedzenia zjazdu odbywać się będą w najbliż- 
szych dniach po uroczystem posiedzeniu Akademii 
d. 19, 20 i 21 maja, w salach akademickich przy 
ulicy Sławkowskiej, dostępnemi zaś będą publiezno- 
ści za biletami bezpłatnemi wstępu, których liczba 
do objętości lokalu zastósowaną będzie. Z zjazdem 
połączoną będzie wystawa materyału historycznego, 
od r. 1830, do dziejów polskich się odnoszącego, 


spuścizną dziejów, rozbudzić 


mocą wspólnego porozumienia 
naukowej pracy około tój 
domowem, 


ździe zamierzonym. 


kowska; Akademia i kraj, 


dostępna uczestnikom zjazdu. 
Listy adrosować należy do: Komitetu 
czego zjazdu historycznego: imienia 


kretarza jeneralnego Akademii umiejętności. 


szkół średnich 
wobeć któ- 


zakładamy w całym systemie szkolnym, jaki pra- 
ktyczny, zawodowy kierunek chcielibyśmy wytknąć 
'do czego je chcemy spo- 
sobió? Były czasy, w których całem zadaniem syste- 
mu edukacyjaego było jedynie wykształcenie od- 
a obok tego w sto- 
konieczny zastep księży, le- 
karzy i t. p. Spółeczność dzieliła się wówczas na 
warstwę rządzącą i rządzoną i postęp ogólnej 0- 
światy uważany był raczej za szkodliwy. Po tym 
autokrącyi biurokratycznej, prze- 
drugą ostateczność takiego urzą- 
gdyby wszyscy byli przezna- 
Szkoły średnie u nas 
są ciągle tylko przedsionkiem wykształcenia uni- 
werzyteckiego; a jedyny dotąd: rezultat szkół lu- 
dowych, że coraz znaczniejszy dostarczają kon- 
, skąd znów aspirują na 
Eae téologów, medyków i filozofów., Kto- 
kolwiek zatrzyma się w połowie drogi nie ma 
zawodu żad- 


ludowych, kwestya 
parą laty w sejmie, 
jedno z towarzystw 
i czekająca dotacyi od 


w świecie moralnym, 


że jesteśmy pozytywistami 
i materyalistami w kwestyi oświaty. Szkoła, która 
chlebodajnego zawodu, 
szkodliwą. Napływ uczniów do 
gimnazyów i ciągłe pomnażanie szkół przejścio- 
wych nie cieszy nas wcale, Skończonych prawni- 
i moglibyśmy się podjąć 
administracyi kilku innych prowincyj. Galicya po- 
że tak prędko własnemi 
siłami zastąpiła obcą biurokracyą, 1 dała zaprze» 
czenie temu mniemaniu, które już wypowiedział 
stary Długosz, 
dnich przymiotów na urzędników i przyjdzie do 
: Czech: Co 
kronikarz XV stulecia przewidywał, to ziściło się 


ciech Dzieduszycki dowodził w Gazecie Narodowej, 


odpowie- 


ocho- 


kate- 
6złon- 


wiez ' Władysław, 


nieoboję: 
tne i dla historyi krajów ościennych, również jak 


[ksander_ Bojarski, 


ospodar- 
ługosza 
w Krakowie na ręce Dra Józefa Szujskiego, se- 


cie, powtóre, 
obce zakłady i poznać fach, któremu się ma po- 
święcić, w krajach, gdzie on więcej rozwinięty. 


Zamiast dwóch lub trzech gimnazyów w każdem 


mieście, wolelibyśmy, aby przy jednej szkole gi- 


mnazyalnej powstawały szkoły zwane w Niemczech 


a obok nich zakłady rolnicze, a ra- 
w każdej niemal okolicy 
'wzorowem gospodar- 


Glewerbeschule, 
czej szkoły parobków 
połączone z folwarkami 0 
stwie. 

Co się tyczy szkół ludowych na: pierwszem 
miejscu stoi tu kwestya wychowania nauczycieli 
Tnternatów, poruszona przed 
ale dotąd podjęta tylko przez 


gejmu. Nie zapominajmy, 
że ogień i światło, jak w świecie fizycznym tak i 
stanowią pierwiastki identy- 


cznie złączone, że eo oświeca to i pożar wzniecić 


może, a więc ze światłem jak z ogniem ostrożnie, 


zwłaszcza w czasach nafty i tylu nówoodkrytych 


materyałów eksplodujących. - 


Natrącamy tylko w ogólnych zarysach o kwestyę 
edukacyjną, bo radzibyśmy, aby zajęła ona pierw- 


bze miejsce w przyszłym programie reform wewnę- 


trznych. Program ten nie może się zamykać w 0- 


brębie sejmu, przekroczyć on winien atrybucye u- 


stawodawcze Rady państwa. Owa fatalna lit. i $ 11 
nstaw zasadniczych państwa, przeciw której posło- 
wie nasi stoczyli przed laty kampanię, cięży dotąd 
nad* sprawami szkolnemi w Galicyi, zostawiając 


parlamentowi i rządowi centralnemu wszystko, co 


się odnosi do całego programu naukowego, przy- 
znając sejmowi i Radzie szkolnej krajowej jedynie 
nadzór i zastosowanie tych ogólnych zasad peda- 
gogiezno-dydaktycznych, a raczej ich przetłóma- 
czenie z niemieckiego na polskie. Słusznie hr. Woj- 


że żaden kraj nie mógłby więcej zyskać za wnio- 
sku ks. Lichtensteina, niż Galicya. Cóż za szkoda, 
że ten wniosek był podjęty tak nie w porę. 


PRECZ NOTE ARONA NOWO WOW 


Z powodu rozporządzenia Prezydyum sądu wyż- 
szego w Krakowie wydanego reskryptem z 18go 
listopada 1879 L. 5614, że nowe księgi grun- 
towe mają być zakładane i prowadzone nie wy- 
łącznie w języku urzędowym polskim, loes w jọ- 
zyku stronom właściwym, w jakim podanie do 
sądu wniesione zostanie, i 
ksiąg hipotecznych mają być przenoszono do no- 


'| wo zakładanych ksiąg gru niowych w języku, w ja- 


kim pierwotnie w starych księgach umieszczone |. 
zostały, a zatem także w języku łacińskim lub 

Izba adwokacka 
do ministerstwa sprawiedliwości, na ogólnem zgro- 
w myśl $ 27 lit. e 
ord. adw. uchwalone zażalenie, które, opuszózającć 
owego reskryptu, zna- 
ną zresztą naszym czytelnikom x umieszóz01ego 
w N. 56 Czasu memoryału Koła polskiego;w tym- 
że przedmiocie wręczonego ministrowi .sprawiedli- 
t dosłownie tu przy- 


niemieskim , wniosła. Krakowska 
madzeniu Izby 22go lutego b. r. 


wstęp zawierający osnowę 


wości i ministrowi dla Galieyi, 
taczamy : 
Zażalenia. 


W Krakowie dnia 15 marca 1880 r. 


Członkowie Akademii krajowi: 
Z Wydziału I. 
Fstreicher Karol, Łepkowski Józef. Tuszezkie- 
Maleski Antoni, X. Petrusze- 
wicz Antoni," Tarnowski Stanisław, Węećlewski 
Zygmunt, X. Polkowski Ign., Wisłoeki Władysław, 


Z Wydziału II. 
Bojarski Aleksander, „Biliński Leon, Dunaiew- 


ski Julian, Heyzmann Ulryk, X. Kalinka Wale- 
ryan ©. R., Lisko Ks. Franciszek, Piekosiński Fran- 


ciszek, hr. Stadnicki Kazimierz, Supiński Józef, 


Szaraniewiez Izydor, Szujski Józef, Zoll Fryderyk, 
Bobrzyński Michał, Kętrzyński Wojciech, Badow- 
ski J. N. 
Z Wydziału III. 
Karliński Franciszek, Żebrawski Teofil. 
Komitet gospodarczy zjazdu: 

Józef Bzujski, Franciszek Piekosiński, X. kan. 
Scypio, Wincenty Zakrzewski, Stanisław Smolka, 
Władysław Seredyński „z komisyi historycznej AK., 
Józef Łepkowski, X. I. Polkowski, J. N. Sadow- 


ski z kom. archeologieznej, Władysław Łuszezkie- 


wiez, P. Popiel, Maryan Sokołowski z koń. hist. 
sztuki, Fryderyk Zoll. Ud ] 

i Michał Bobrzyński z kom. pra- 
Karol Estreicher, 


wniezej, 
L. 


Władysław. Wisłocki, 


Porządek dzienny zjazdu historyeznego 
“imienia 


JANA DŁUGOSZA 


odbyć się mającego d. 19, 20 i 21 maja 1880 r. 


w gmachu "Akademii Umiejętności iw Krakowie. 
Posiedzenie pełne 
dnia 19 maja o godzinie 4 po południu. 


Zagójenie do wybotu Prezesa zjazdu przez prze- 


wodniezącego Komitetu gospodarezego. 
Wybór Prezesa i dwóch Sekretarzy zjazdu. 


s Ukonstytuowanie się: dwóch sekoyj: zjazdu: hi- 
historyeżno - literackiej oraz sekcyi 
historyi sztuki — ewentualnie posta- 


storyezńej i 
archeologii i r 


bywać się mają. 


kusya nąd nim. 


Ś 


Środ 


Że technik potrzebuje przejść przez 


dobroczynnych w Krakowie. 


że wpisy z dawnych 


Najwyższe postanowienie cesarskie z dnia 4go 


Udalryk Heyzmann, Ale- 
Stanisław Tarnowski, 
i Malinowski, Kazimierz 
Morawski z. kom, jęz. bibl. i literatury. 


nowierie, '6zy, mosiedzenia obu sekcyj razem od- 


Odozyt z zakresu metodyki historycznej i dys- 


â- 


ministeryalnem z dnia 


krajowych dla Galieyi i 


kowskiego N. 
Galieyi i w 
raźnie także dla 6:%k. 


respondenoyi 
i sądami w kraju. 

należy bezsprzecznie do 
łań sądowych, ezyli 
przeto wynika ztąd, 


że przenoszenie wpisów 


Przepis 8. 3 
ust. kraj. „iż sąd — je 


w innym jak w polskim 
używać , 


dycya wygotowaną być 
winien być stosowanym 
dzeniu ksiąg hypoteczny 


stanowienia. 


dyowana w języku 


posiedzeni 


1. O zakresie 


Dr W. Zakrzewski, ezł. 


brzyński, ezł. kor. Akad 
5. O przygotowawczy 


kom. hist. 
6. O ile do poznania 
w Polsee potrzebnem 


eezyalnych 


czł. kor. Akad. 


8. O 
eznych dla 


9. Jakie: przedruki 


polskiego, ref. Lueyaa 
11. Stan materyału 


chowski. 
2. Kilka 
A. Semkowioz. 
3. Długosz w historyi 
Dr Prochaska. 


6. Stanowisko Jana Ñ 


o Erekowie: Af 
S.A. Krzyżanowskiego, handel Nowakowskiej 
od miejsca. wiereza dru dzo! 

Sadestanie (na 3 


we Bkwewie Ajencya „CZASU” w tównyci B 


w Pzryżu le p. Adam, Rue Cióment 4; (prenumeratę p. Wineen 

Poldzoniśre 88); w WY = pp. va ler ( tt Pr waburgu Frankforale 
"Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. Oppelik, 3 ben Nr. a ( w Pradze), 
(także w Berlinie, Hamburgu, Ho i Norymberdze), ©. L. Dauke & Comp. 


czerwea 1869 r. obwieszezone rozporządzeniem 
umieszezonem w dzienniku ustaw i rozporządzeń 


24, ustanawia dla wszystkich władz 
W. Księstwie Krakowskiem i wy- 


język urzędowy w służbie wewnętrznej 
z niewojskowemi urzędami, władzami 


Zakładanie i prowadzenie ksiąg hypotecznych 


do służby wewnętrznej, — 
że tak 
wadzenie nowych ksiąg gruntowych, a zatem tak- 


teeznych do nowo założonych 
powinno się edbywać wyłącznie w języku urzę- 
dowym t. j. języku polskim. 

pomienionego rozporządzenia mi- 
misteryalnego z 5go ererwea 1869 r. N. 24 Dz. 
żeli ma według istnieją- 
cych ustaw i rozporządzeń wydać expedyeyę 


e ile to być może, 
dzie i obradowaniu tego języka, w którym: expe- 


wyraźnie tylko do ekspedycyj dla stron przezna- 
czonyeh, przeto jako wyjątek nie może i nie. po- 


w owem' rózporządzeniu nie ma wyraźnego po- 


ksiąg gruntowych już dla 
zastosowania, że tak zakładanie 


hipotecznemu, oczywistem jest, że sąd w razie, 
jeżeli uchwała została wydana i ma być wyekspe- 


dać w myśl tego $. 4 Instrukcyi osobne poleee- 
nie urzędowi hypotecznemu „jakiemi słowami“ 
w języku urzędowym polskim wpis i jego po- 
twierdzenie mają być wykonane. 

Nadto zauważyć należy, 
rej ustawy hypotecznej x 
w związku z ustawą hypoteczną 


PORTOWE YARO REESE 


Ogłoszenie porządku dziennego zgromadzeń se- 
koyj, a ewentualnie posiedzeń sekeyj połączonych. 
D. 20 maja rano i po południu jak niemniej 

d. 21 rano 


Zapowiedziano na nie w sekcyi lszej. 
A. Z zakresu materyału históryćznego. 
i niektórych potrzebach Wyda- 
wmietwa „Monumenta Poloniae historica*;. 
Fr. Ksaw. Liske, ezl. Akad. 
2. Kwestya wydawnietwa dyplomatów XV wieku, 
ref. F. Piekosiński, ez. Akad. 
3. O wydawnietwie historyków 


4. Zapiski sądowe i ich wydawnietwo, ref. M. Bo- 


historycznej Polski wraz 
uprawy historyi lokalnej, 


jest zupełne wydanie sta- 
tutów synodalnych tak prowineyonalnych jak dye- 
i jakie warunki rzeezonemu wyda- 
wnietwu ustanowióby należało? ref. X. Polkowski, |: 


7. Jakie są desiderata pod względem wydawni- 
etwa ustaw polskich? ref, M. Bobrzyński. 
zyskaniu manuskryptów średniowie- 
historyi, historyi oświaty; języka i li- 
teratury, ref. Wł. Wisłockię 
dzieł 
pożądane dla historyi oświaty i literatury? Tenże. 

10. Drogi pószukiwań zabytków starego języka 
Malinowski, 'ezł. kom. jęz. 
historycznego i desiderata 
tegoż do dziejów Uniwersytetu krakowskiego, ref. 
Józef Szujski, czł. Akad. | 

12. Jak uezeić rocznicę śmierci Jana Kocha- 
nowskiego? ref. Stanisław Tarnowski, czł. Akad. 


B. Z zakresu kwestyj historycznych. 
1. O Kazimierza Mnichu, ref. Dr Tad. Wojeie- 


kwestyj o źródłach Długosza, ref. Dr |- 


4. Jaka jest goneza ustawy: 
standa obedientia? ref. Józef Szujski. 

5. Czy stronnietwo poselskie za Zygmunta, Au- 
gusta dążyło do wzmocnienia władzy 
ref. Dr Miehał Bobrzyński. 
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Wgo księstwa Krakowskiego 2 d. 20 marea 1874 
r. co do zakładania i prowadzenia ksiąg hypo- 
tecznych wydaną, wedle której to ostatniej usta- 
wy pod panowaniem już urzędowego języka pol- 
skiego wydanej, skoro inaczej nie postanowiono, 
tenże jezyk olski. w prowadzeniu ksiąg hipoteoz- 
nych wyłącznie używany być winien, wszelkie 
poprzednie ustawy i rozporządzenia mające W tej 
mierze jakąkolwiek styczność uchylone zostały. 
Rozporządzenie: ministeryalne zaś z d..19 ozor- 
wea 1862 L. 6067, na które się także Prozydyum 
Sądu wyższego krakowskiego w swem rozporzą- 
dzeniu powołuje, w tej mierze zupełnie nie nie 
stanowi i wielkiej wagi rzeczonemu okólnikowi 
prezydyalnemu nadać nie może; zawiera bowiem 
tylko naganę dla sądów i prokuratoryi państwa 
w skutek zażalenia Wydziału krajowego galicyj- 
skiego do „Ministerstwa wniesionego z. powodu 
naruszania praw języka krajowego, oraz polece- 
nie, iżby pod surową odpowiedzialnoścą 
nie ważyły się tego czynić, a mianowicie, iżby 
Sądy i prokuratorye państwa wstrzymały się od 
wszelkiego wyjaśniania ustaw i rozporządzeń. 
Wszakże już to samo rozporządzenie ministo- 
ryalne powinno było rzeciwną wskazać drogę 
6. k. sądowi wyższemu rakowskiemu i jego prezy- 
dyum, a mianowicie, że powołaniem się na art. XI 
ust. zasadniczćj z 21go grudnia 1867 N. 142 Dpp. 
ważności  ministeryalnem rozporządzeniem z Dgo 
czerwca 1869 N. 24 Dz. ust. kraj. uznanych praw 
jezyka polskiego jako urzędowego w Galieyi 
w wątpliwość podawać im nie wolno, zwłaszeza, 
że wedle art. 7 ustawy zasadniozćj z 21go gru- 
dnia 1867 L. 144 Dpp. sądy jedynie w prawnym 
ciągu instaneyi 60 do ważności rozporządzeń ma- 
ją prawo rozstrzygać, skąd wynika, że prezydyum 
o. k. sądu wyższego nie miało nawet kompeten- 
eyi do nakazania zarządzeń w mowie będącem 
rozporządzeniem objętych. 
. Powołany w reskrypcie prezydyum sądu wyż- 
szego krakowskiego art. XIX ustawy zasadniezój 
zd. 21 grudnia 1867 L. 142 D.p.p. nie usprawie- 
dliwia zresztą w tym reskrypeie wypowiedzianych 
zasad, leeg potępia je w zupełności. Uznanego 
tym arykułem równouprawnienia języków krajo- 
wych w szkole i w. urzędzie nie można bowiem 
w ten sposób tłumaczyć, iżby w jedym z krajów 
koronnych wolno tyż używać. w szkole i w urzo- 
dzie jezyka, w drugim kraja koronnym za równo- 
uprawniony usnanego. Loez z postanowienia tego 
artykułu, że każde plemie posiada nienaruszalne 
prawo strzeżenia i pielęgnowania swójój narodowo- 
świ i swego języka, i że w krajach przez kilka 
plemion 'zamieszkanych każde z plemion ma 0- 
trzymać środki do: kształcenia sięgw własnym jo- 
zyku bez używania przymusu do nauczenia się 
drugiego» jesyka krajowego, okazuje się niewąt- 
pliwie, iż w każdym z krajów koronnych ma być 
urzędowym językiem ten język, jakiego używa 
większość ludności w tym kraju zamieszkałój, że 
zaś inne obok głównego plemienia osiadłe naro- 
dowości mają jedynie prawo do kształeenia się 
w własnym języku. Innego 


5 ezerwca 1869 L. 2354 


Wielkiego Księstwa Kra- 


sądówe język polski jako 
i w ko- 


toku wewnętrznego 'dzia- 
zakładanie, jak i pro- 


z dawnych ksiąg hypo- 
ksiąg . gruntowych 


języku — natenczas ma 
przy wykła- 


owinna*, — odnosi się. 
p 3 


zakładaniu i prowa- 


przy 
że o tem 


ch, zwłaszcza, 


iż artykułem IV ogól- 
d. 25 lipea 1871 r. 
dla Galicyi i 


W myśl tój ustawy zasadniezój raczył też N. 
1869 uznać 


mierzonych r. 1683, ref. Franciszek Kluczyeki, 
W sekeyi Zgiej. 

1. Czyli można konstrukcyę kościołów gotyckich 
krakowskieh XIV wieku'tważać 'za cechę spo- 
eyalną ostrołaku w Polsce? ref. Wład. fuszez- 
kiewiez, czł. Akad. 

2, Jakie badania nad zabytkami sztuki są ko- 
nieczne dla związania ieh z historyą właściwą 
narodu? ref. M. Sokołowski, ezł. kom. h. szt. 

3. Jaki szereg badań wypada przedsięwziąć, 
aby zyskać podstawę dozwyjaśnienia wędrówek 
różnych plemion słowiańskich: w epoce poprze- 
dzającej pierwszy zawiązek Polski? ref. J. N. Sa- 
dowski, ozł. kor. Akad. 

4. Czy wpływ bizantyński na sztukę średnio- 
wieczną w Polsee był jaki i na czem polegał, 
ref. M. Sokołowski. 

5. Warunki naukowego wydawnietwa zabytków 
malarstwa w Polsce, ref. Wł. Zuszezkiewioz. 

6. Warunki wydawnicze pomników architektury 
„ _ |w Polsee, ref. M. Sokołowski. i 
ustawodawstwa Kościoła | . RPO 5 

; Posiedzenie pełne 
dnia 19go maja po południu. 

Zagajenie przez Prezesa zjazdu 

Sprawozdanie i wnioski tyczące się materyału 
średniowiecznego do historyi polskiej, przedsta- 
wione w skutek: obrad sekeyjnych przez ustano- 
wionegó tamże referenta. 

Sprawozdanie podobneż, tyczące się mate- 
rysła nowożytnego — przedstawione jak wyżej. 

Sprawozdanie 60: do mate, ału z zakresu 8r- 
eheologii i historyi sztuki, po obnież. 

Odezyt: treści historyczno-filozoficznej. 

Zamknięcie zjazdu przez:Prezesa, 

Uwagi regulaminowe. 

Nad każdą kwestyą toczyć się będzie dyskusya, 

wśród której każdy uezestnik dwa razy głos za- 
i głos. Referaty 


e sekeyjne. 


ref. 


XVI wieku, ref. 
kom. hist. 


ch robotach do geografii 
x podniesieniem potrzeb 
ref. Dr St. Smolka, ezł. 


ezł. kor. Akad. 
XVI wieku: byłyby 


bierać może, Referent ma ostatni 
i dyskusya ze względu na, czas muszą być śoisłe 
i treściwe. 

~ Wotowanie dopuszezonem jest tylko w wątpli- 
wościach regulaminowych, oraz nad trzema spra- 
wozdaniami na ostatniem posiedzeniu. 
Układanie porządku dziennego w sekcyach i 
rozporządzenie kwestyami, ewentualnie usunięcie 
jednej lub drugiej w skutek braku ezasu, należy 
za porozumieniem x przewodniczącymi sekcyj, do 
Prezesa zjazdu. r o Sw 


swej wobee Witolda, ref. 


De non prae- 
rządowej ? im irei poya A  CGBE 
obieskiego w armii sprzy- 


5 


r 
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język polski językiem urzędowym w Galieyi i 
Wielkiem Księstwie Krakowskiem, nie wyjmująe 
miasta Białój. Rovpo.ządzenie prezydyum e.k. s3- 
du wyższego w Krakowie, robiąe wyłom w tój 


A, ustawie na korzyść ludności niemieckićj spora- 


-dyeznie w Galieyi zamieszkałćj narusza zatem u- 


` stawy i uznane ustawami prawa języka polskie- 
| go, a to tem pewniój, że jeżeli wedle ministe- 


- ryalnego rozporządzenia x Bgo czerwca 1869 
Nr 24 Dz. ust. kraj. na podstawie wspomnianego 
najwyższego postanowienia wydanego, na pódania 
w języku niemieckim wniesione, rezolueye w tym- 
że języku stronom mają być wydawane, językowi 
niemieckiemu w Galicyi obok urzędowego krajo- 
wego języka polskiego* większe prawa przyznano 
niżeli to dopuszeza (jak wyżój nadmieniono) ar- 
tykuł XIX ustawy zasadniczój z 21go grudnia 
1867 L. 142 Dpp. na korzyść drugiego krajowe- 
go języka. 

Prawa te przyznano zań językowi niemieckie- 
mu zapewne nie przez wzgląd na ludność napły- 
wową niemieckiego pochodzenia w Galieyi za- 
mieszkałą, która nawet 1% całój ludności Gali- 
. eyi nie wynosi, i dla tego za plemie w Galieyi 
| osiadłe uważaną być nie może, lecz jedynie przez 

wzgląd na sam język niemiecki; zatem wobee 

art. XIX ustawy zasadniezój z 21go grudnia 1867 

Nr 142 Dpp. i wobee tego, że jęsyk polski jest 

uznanym urzędowym językiem w Galicyi, niewol: 

no tu żadną miarą więcój rosszerzać praw języka 
niemiekiego. 

Powyższe wyjaśnienie wystarcza w zupełności 
dla wykazania, iż w mowie będące roxporządze- 
nie prezydynm e. k. sądu wyższego krakowskiego, 
jakoteż postąpienie tegoż sądu wyższego w po- 

~ wzięciu odnośnój uchwały a d. 3 września 1879 

L. 13,828 jest nieprawnem, i że narusza porzą- 

dek prawny dla naszego kraju ustanowiony, na: 

zywając takowy besprawi em. 

Zresztą już sam wzgląd na to, że księgi grun- 
towe są księgami publicznemi, przeznaczonemi dla 
użytku eałego kraju, powinien był przekonać, że 

_'w kraju, gdzie urzędowym językiem jest język 
polski, w tym języku mają być zakładane i pro- 
wadzone, że przeto ani miasto Biała i jego mie- 
szkańcy niemieccy, ani żaden Niemiee mieszka: 
jący gdziekolwiek w Galicyi lub w W. Księstwie 
Krakowskiem nie mają i nie mogą mieć przywi- 
leju, iżby dla nich w zakładaniu i prowadzeniu 
ksiąg gruntowych używano języka niemieckiego. 
Wszakże w Wiedniu i w ogóle w Austryi niż- 
szój i wyższćj zakładanie i prowadzenie ksiąg 
gruntowych uskuteeznia się wyłącznie w języku 
` niemieekim, jako języku tego kraju urzędowym, i 
wszelkie wpisy z dawnych ksiąg gruntowych prze 
noszone bywają do nowych ksiąg tylko w języku 
niemieckim, ehociaż dawniój były po łacinie wpi- 
sywane: i nikomu tamże nie wpadło na myśl, że 
to się dzieje bezprawnie. 

Nie ma bowiem żadnego powodu, którenby prze- 

mawiał za tem, iżby dawne wpisy hipoteczne do 

'nowozakładanych ksiąg gruntowych przenoszono 

w dawniój używanym języku. Przeciwnie wsayst- 

ko przemawia za tem, iżby księgi publiszne za- 

kładano i prowadzono wyłącznie w języku w kra- 
ju powszechnie używanym i zrozumiałym. 

Ponieważ zaś strony interesowane w myśl usta- 

wy z 25go lipea 1871 L. 96 Dpp. mają sposo- 

` bność dopilnowania, ażeby dawne wpisy przenc- 
szono w dosłownem tłumaczeniu na język, w ja- 
kim newe księgi gruntowe bywają spisywane, nie 
ma najmciejszój obawy naruszenia praw czyich. 
W każdym razie niewłaściwem i bezprawnem 
jest, wydane w eelu dogodzenia życzeniom gmi- 

ny miasta Białój zarsądzenie, ażeby w całym o- 

brębie sądu wyższego kraxowskiego wpisy z da- 

wnych ksiąg hipotecznych w tym języku, w ja- 
kim pierwotnie zostały spisane do nowo zakłada- 
nych ksiąg przenoszono, a to nietylko dla tego, 

iż to się sprzeciwia żyezeniu eałój ludności w @4- 

liecyi z wyjątkiem miasta Białój, dotychezasowój 

praktyce i obowiązującym ustawom, ale takżs dla 
tego, że w obrębie sądu wyższego lwowskiego ta- 
ka sama istnieje praktyka przy zakładaniu ksiąg 
gruntowych, jaka dotychezas istniała w obrębie tu- 
tejszego sądu wyższego. Koniesznem jest zaś, aby 

w całój Galicyi w tój mierze jednój trzymano się 

` zasady, przeto należałoby zaprowadzejąe zmiany 

tój polityki wedle zasad w reskrypeie prezydyum 
= œ k. sądu krajowego wyższego krakowskiego z 18 
listopuda 1879 L. 5614 wypowiedzianych, w Ga- 

- lisyi wschodnićj zakładać i prowadzić nowe księ- 

gi gruntowe w miarę życzenia stron w polskim, 

niemieckim lub ruskim języku, i przenosić wpisy 

z dawnych książ w języku łacińskim, eo gdyby 

nawet obojętnem być miało, iż się stworzy babiloń- 

skie zamieszanie jęsyków i wywoła wielki zamęt, 
już dla tego nie da się przeprowadzić, że wszy- 

Btkie dotychczas założone wykazy hipoteczne w Œa- 

"licyi i Wielkiem Księstwie Krakowskiem wyłą- 
~ cznie w języku polskim spisane zostały. 


Podobny krok fałszywy uczynił były prezydent | 
e.k. sądu wyższego lwowskiego bar. Komers w spra- 


wie języka przy zakładaniu ksiąg hipotecznych 
rosporządzeniem swem sx dnia 19 sierpnia 1869 
L. 8222 pr. w celu wprowadzenia w życie tyle 
razy wspomnianego reskryptu cesarskiego x dnia 
5/6 1869. I tak kazał p. Komers umieszczać na- 
pisy polsko-ruskie, kazał robić wyciągi z aktów 
w tym języku, w którym podanie było umie- 
szezone, pozostawił ocenieniu sądów czy zechcą 
ogłoszenia w Gazecie Lwowskićj umieszczać w jo- 
dnym lub w dwóch językach krajowych a w każ- 
dym razie w tym także języku, w którym poda- 
nie było wniesione ; wyroki kazał wydawać w dwóch 
językach, jeśli strony w pismach spornych używa- 
ły dwóch języków, a rozprawy karne polecił pro- 
wadzić w języku ojezystym obwinionego, jeśli zaś 
było więcój obwinionych różnój narodowości, roz- 
prawa miała się odbyć w tym języku, który im 
najbardziój był zrozumiałym i w którym wyrok i 
powody miały im być wydane. Gdyby obwinieni 
nie rozumieli jednego języka, wyrok i powody 
. miały im być wydane w języku ojezystym każde- 
go x nich. Protokół spisany miał być po polsku, 
lecz i tu poliglotyzm był możliwym, o ile bowiem 
chodziło o dosłowne spisanie zeznań stron, świad- 
ków itp, zeznania te miały być spisane w tym 
języku, w którym poczynione były. W sprawie 
języka w księgach gruntowych postanowił wów- 
czas bar. Komers, że wpis nastąpić powinien 
w tym języku, w którym uchwała na podanie ta- 
bularne wygotowaną została i że w tym samym 
języku poświadczenie hipoteczne na dokumencie 
wydanem być winno. A 
....Mmnutny atoli los dostał się w udziale te- 
mu ukazowi p. Komersa. Owczesny bowiem mi- 
nister Sprawiedliwości J. E. Dr Herbst, sprzeci- 
wił się owej babilońskiej mieszaninie językowej 
p. Komersa i oświadczył mu, iż interpretacya 
reskryptu ces. z d. */, 1869 r. należy do samych 


jako do użytku całego kraju przeznaczone wyłą- 


gruntowych i nakazał, iżby księgi te zakładano i 
wpisy przenoszono w języku urzędowym to jest 


zechee zarzucić, nieświadomości ustaw obowiązu- 
jących lub też bszprawnego działania. 


kiego ministerstwa, że wedle $. 11 lit. K. 12 u- 
stawy zasadniczej z d. 21 grudnia 1867 n. 141 
Dpp., ustawodawstwo co do wewnętrznego urzą- 
dzenia ksiąg gruntowych należy wyłącznie do za- 
kresu działania sejmów krajowych, że zatem i 
rozstrzygnięcie pytania, w jakim języku księgi 
gruntowe mają być zakładane i prowadzone lub 
w jakim języku wpisy z dawnych ksiąg grunto- 
wych do nowych mają być przenoszone, jako do- 
tyczący wewnętrznego urządzenia ksiąg grun- 
towych, należy wyłącznie do ustawodawstwa kra- 
jowego. 


u. kraj. dla król. Galicyi i Lodomeryi z W. Księ- 
stwem Krakowskiem nie ma jednak i nie potrze- 
/bowała pod tym względem wyraźnego postano- 
wienia, a to jedynie dlatego, że w czasie wyda- 
nia takowej obowiąsywało Najwyższe postano- 
wienie z d. 4 czerwca 1869 w dzienniku ustaw 
kraj. pod n. 24 w r. 1869 ogłoszone, uznające 
w Galieyi z W. Ks. Krakowszkiem język polski 
językiem urzędowym, a przeto nie było żadnej 
wątpliwości, iż księgi gruntowe w Galicyi: tylko 
w polskim jako urzędowym języku zakładane 
i prowadzone być mają. 


kowska wysokiego e. k. ministerstwa sprawiedli- 
wości o polecenie prezydyum c. k. sądu wyższę- 
go krakowskiego, iżby namienione rozporządzenie | 
swe z d. 18 sierpnia 1879 L. 5614 pr. jako nie- 
prawne i sprzeciwiające się ustawom obowiązują- 
cym bezzwłocznie eofnęło. 


w kwestyi traktatu ełowego rozbiły się o trudno- 
ści, jakie zachodzą między Węgrami i Austryą 
z powodn taryf zbożowych. Konfereneye, które 
się odbywały niedawno w Wiedniu między dele- 
gowanymi obu rządów, nie przywiodły do celu. 


Bzcie, między pełnomocnikami Austryi pp. Ba- 
rand, szefom sekeyi i Kunda, inspektorem na- 


skiego pp. Matlekoviczeżs, Mihaloviezem, Salmem 
i Thuroezym. Konfereneye te mają charakter po- 
ufnego porozumienia się. Gdyby przyszło do zgo- 


sądów, końsząc dosłownie owo swe pismo... „ich 
glaube deshalb, dass ohne Zweifel auf das Best: 
des Dienstes und die Zufriedenheit des Landes 
gerichteten Absicht Euer Exceilenz zu begegnen, 
wenn ich Eure Ezcellenz ersuche demgemäss un- 
ter Ausserkraftsztzung des Erląsses vom 19 Aug. 
d. J. Z. 8222 die genaueste Erfolgung der Mi- 
nisterialverordnung vom 5 Juni d. J. zu wer- 
wetsen.* 

Przeciwnie J. E. p. Kopff, prezydent e. k. 8ą- 
du wyższego krakowskiego po ukazaniu się roz- 
porządzenia minist. z d. 56 1869 udzielając o- 
kólnikiem z d. 31 sierpnia 1869 L. 3841 pod- 
władnym sądom osnowę tego rozporządzenia, po- 
lecił im, by od 1 października 1869 wszelkie 
czynności wewnętrzne w sądach załatwiane były 
w języku polskim, oraz wszelkie księgi i indeksy 
prowadzone były w języku polskim, a gdy pre- 
zydyum e. k.. sądu krajowego w Krakowie w sku- 
tek tego zrobiło przedstawienie, że wpisy do ksiąg 
hipotecznych należałoby uskuteezniać w tym ję- 
zyku, w jakim rezolucya zostanie wydaną, cznaj- 
miło prezydyum c. k. sądu wyższego reskryptem 
z 25 wrześnią 1869 L. 4139, iż księgi publiczne 


eznie w języku urzędowym mają być prowadzone. 

Równięż w takim samym duchu wydał ś. p. 
Tarnawski prezydent sądu krajowego lwowskiego 
okólnik z d. 8 sierpnia 1875 L. 273 eo do ksiąg 


polskim, a przecież zdaje nam się, iż ani J. E. 
p. Kopffowi ani też ś. p. Tarnowskiemu nikt nie 


Nakoniec ośmielamy się zwrócić uwagę wyso- 


Ustawa krajowa z d. 20 marca 1874 1. 29 Dz. 


“Co zważywszy, uprasza Izba adwokacka kra- 


Uchwalono w Izbie adwokackiej. 
Kraków d. 22 lutego 1880 r. 
Za sekretarza 

Dr Lisowski. . 


> Prezydant Izby 
~ Dr Markiewicz. 


KORESPONDENCYA „CZASU” 


{ Wiedeń 26 mates. 


= 


[C] Pisałem już wam, że rokowania z Niemcami 


Dzisiaj rozpoczęły się na nowo konfereneye w Pe- 


ezelnym ceł, a przedstawicielami rządu 'węgier- 


dy, o ezem wątpić można, wtedy rozpoczną się 
na nowo rokowania z Niemcami. 

Wiadomości nadeszłe ostatniemi czasy z Bel- 
gradu, malują sytuacyę w bardzo smutnem świetle. 
Konwencya serbsko-austryaeka sprawiła powsze- 
chnie złe wrażenie — p. Ristiez stracił zupełnie 
zaufanie kraju — dziwnem się to wydać musi, bo 
przecież nikt nie posądzał prezesa serbskiego ga- 
binetu o zbytnią przyjaźń i względy dla Austryi. 
Są to skutki tej dwulicowej polityki, jakiej się 
Serbia trzyma od 1876 r. Wsżysey są niezadowo- 
leni, bo żywotne interesa Serbii ciężko na tem 
ucierpiały. W tej chwili toczy się w Belgradzie 
walką między p. Baranowem a Towarzystwem 
kolei państwowych (Statsbahn), o koncesyę na 
budowę linii Belgrad-Niż. Na pierwszy raut oka 
warunki obu przedsiębiorców tak są różne, że 
niepowinnoby być najmniejszej wątpliwości co do 
rezultatu tej walki. P. Baranow albowiem nieżą- 
da żadnej gwaraneyi —- Staatsbahn zaś, wymaga 
gwaraneyi Dcio procentowej. Pomimo to p. Korp, 
bawiący obesnie w Belgradzie, zdaje się mieć 
większe szanse niźli p. Baranow, popierany go- 
rąco przez konsula rosyjskiego p. Persiani. Gdy- 
by Staatsbahn odniosła zwycięstwo, rząd serbski 
będzie zmuszony motywować swoją dseyzyę przed 
skupezyną, a rozprawa ta będzie nader eiekawą 
i dowiemy się bliższych szczegółów o powodach 
jakie zmuszają p. Risticza do odrzueeniś tak na 
pozór wygodnych warunków p. Baranowa. O po- 
dróży p. Bratiano do Berlina chodzą różnorodne 
wieści. 989 

O ile mi wiadomo, pogłoski o zamiarach Ru- 


munii wejścia do przymierza austryacko-niemie-| 


ókiego, są jeśli nie fałszywe, to przedwczesne. 
Zapewnić mogę, iż nie było o tem mowy w na- 
radach, jakie się odbywały między p. Bratiano a 
bar. Hiaymerle. Prawdopodobniejszą jest wiado- 
mośó o zamiarach ks. Karola przyjęcia tytułu 
królewskiego, który mu Izba rumuńska cheo na- 
dać. Być może, że p. Bratiano miał sobie pole- 
conem wysądować opinię w tym względzie rzą- 
dów austryaekiego i niemieckiego, ale ostatecznie 
decyzya zapadnie zapewne podezas podróży ks. 
Karola do Wiednia i Berlina, która ma się od 
być po zamknięciu Izby. Mówią nawet, że Ce- 
sars Wilhelm, jakó szef domu Hohenzollernów, 
ma przyjąć swego krewnego tym prezentem i o- 


ki księcia Fryderyka holenderskiego. 


nioweach Wojeiecha Kochanowskiego radcą 
sądu wyższego we Liwowie, zastępcę zaś prokura- 
tora rządowego w Czerniowcach Dra bar. Igna- 
cego Szymonowieza radcą sądu krajowego 
tamże. 


domości o waśriach między Serbami a Chorwa- 
tami, składającemi ludność tego kraju. Serbowie, 
którzy są prawosławnymi, niechętnem patrzą okiem 
na szerzenie się katolicysmu i chorwatyzmu w Bo- 
śni, Caorwaci zaś, którzy są katolikami, utrzy- 
mują, że Bosniak a Chorwat to jedno, a tylko 
agitacye moskiewskie, serbskie i czarnegórskie 
podżegają „prawosławnych Chorwatów.“ 
ta, jak łatwo zrozumieć, objawia się najwięcej na 
polu szkolnem i k«ścielnem. Ciekawy w tej mie- 
rze jest ckólnik jenerała Dahlena, zastępey księ- 
sia Wiirtemberskiege, który obok poglądu ogól- 
nego, zawiera także zapatrywania rządu na rzecz. 
Oto jego osnows: 


wości, w której urząd powiatowy szkołę chciał 
założyć: x wykładem w języku krajowym a czcion- 
kami łacińskiemi (jak Chorwaci używają), reprezen- 
tanei parafii prawosławnej wnieśli do władzy kra- 
jowej zażalenie z powodu takiej szkoły, wynu- 
rzając obawę, że temi szkołami chce się podko- 
pać byt już istniejących albo uniemożliwić zakła- 
danie nówych, któróby przez dotyczące parafie 
były utrzymywane, tudzież zaprowadzeniem alfa- 
fabetu wykluczyć asbukę ze szkół ludowych. 


idla tego ludność zgoła nie może wiedzieć, jakie 
są inteneye rządu krajowego na polu szkolnictwa, 
i w tema jedynie szukać należy powodu takich 
mylńych poglądów: należy przeto wszem wobec 
obwieśeić, że każdej gminie wyznaniowej, do któ- 
regokolwiekby z uznanyeh w kraju wyznań nale- 
żała, własne szkoły zakładać i swemi funduszami 
utrzymywać wolno. Rząd krajowy też nie jest 
przeciwny temu, aby dzieci w tego rodzaju szko- 
łach jednego tylke pisma, w mahometańskich tu- 
racko-arabskiego, w prawosławnych azbuki a w ży- 
dowskieh hebrajskiego się uczyły. Należy jednak 
ludnośsi i reprezentantom gmin wytłumaczyć, że 
prawo zwierzchniego nadzoru nad temi szkołami, 
bądź to już istniejącemi, bądź w przyszłości za- 
kładanemi, władzom polityeznym przysłuża. 


dzi rządowi krajowemu, w miejseowościach, w któ- 
rych to za potrzebne uzna, i jak to już we wielu 
miejscowościach władze zapowiedziały, xakładać 
powszechne publiczne szkoły ludowe i zaprowa- 
dzać w nieh także pismo łacińskie. Należy tylko 
ludność pouczyć, że w tych szkołach zarówno u- 
czyć będą alfabetu i azbuki, a gdzieby tego po- 
trzeba się okazała, także pisma tureckiego. Spe- 
|oyalnie, co do alfabetu, należy ludność pouczyć, 
że jej nie dla tego uerą, ponieważ używają jej także 
owe narody słowiańskie, które z serbskim i z ży- 


lale jedynie dla tego, aby młodzieży nastręczyć 
możliwość zrozumienia języka urzędowego i pi- 
sma urzędowego władz tutejszych, tudzież postę- 
pować na wszystkich polach wiedzy, co się na każdy 
sposób nabyciem alfabetu w wysokim stopniu 
osiąga, albowiem, jak wiadomo, alfabetu nietylko 
(Chorwaci, ale też inne narody Europy słowiańskie i 
niesłowiańskie, i rozmaitych wyznań, a nietylko 
katolickiego, używają. Władze polityczne powin- 
ny zatem pouczyć ludność w tym dushu i pod- 
nosić przy każdej sposobności, że stojąc przy za- 
sadach równouprawnienia, dąży się do uprawia- 
nia i chronienia właściwości narodowych i reli- 
gijnych, tudzież do podniesienia ogólnej oświaty 
w narodzie, aby dobrobyt tych krajów we wszel- 
kieh kierunkach się dźwigał. = 


Radę państwa ustawę o przedłużeniu prowizoryum 
budżetowego do końca maja i o emisyi renty zło- 
tej. Oprócz tego ogłoszonym takźe został wykaz 
urzędów ełowych zaprowadzonych w Pobrzeżu, 
Dalmaeyi, Bośni i Hercegowinie" 


_ Nordd. allg. Ztg w swoim sobotnim wieczornym 
numerze czyni uwagi nad pismem Ojca Sgo do 
arsybiskupa kolońskiego Dra 'Melchersa, nie wy: 
mieniając jednak arcybiskupa. Powtarzamy uwagi 
te w całości, albowiem obejmują one w sobie przy- 
szły program rządu pruskiego w sporze państwa 


lubo: ze wszech stron uważane za oznakę pokojo- 


CEAS s Brody 81 Harsa 1880; 


świadczyć mu osobiście gotowość Niemiec uznania 
Królestwa rumuńskiego. Podróż s. Karola będzie 
miała także na eclu roswiązanie kwestyi nastę- 
pstwa tronu. Niemając dzieci, przyszły Król Ru- 
muński chce mieć następeą tronu syna szwagra 
swego ks. Wied. Młody książę, jest drugim sy- 
nem księcia Wied j księżniezki Wilhelminy, cór- 


pon 


NPan mianował radeę sądu krajowego w Ozer- 


Wiedeń 29 marca. Z Bośni nadchodzą wia- 


Walka 


„Zdarzył się wypadek, że w pewnej miejsco- 


` „Ponieważ niema normaliów dla szkół ludowych 


„Wszelako istnienie takich szkół nie przeszko- 


eym w tyeh krajach narodem są spokrewnione, 


— Wiener Ztg ogłosiła wczoraj uchwaloną przez 


-_ Niemcy. 


z kościołem: 
Rzeczą jest naturalną, iż breve z dnia 24 lutego, 


wych usposobień Leona XIII i jako takie oce- 
nione, wszelako pod względem praktycznego zna- 
czenia swego i swojego bezpośredniego wpływu 
rozmaicie jest sądzone. Jeśli wobec każdego tru- 
dnego zadania politycznego rzetelna nawet wola 
często nie ugodzi w to, co jest najpotrzebniejsze 
dla dobra publicznego, wprowadzona będąc w błąd 
uprzedzeniem albo przewidzeniem, to nadto w o- 
becnym wypadku nie da się zaprzeczyć pewien 
wpływ -różnicy wyznania na sąd o rzeczy. Katolik 
z innemi przyjmuje uczuciami oznajmienie Papieża, 
niż wyznawca innej religii. Zgadzając się na to, 
mniemamy jednak, iż dzienniki będące organami 
centrum, które występują jako przywódcy naszych 
współrodaków katolickich, nie są zupełne szczere, 
lecz przeceniają umyślnie praktyczną wartość brave, 
nalegając na rząd pruski, aby natychmiast odpo- 
wiedział na nie czynem. Nikt lepiej nie wie od 
tej, prawa publicznego dobrze świadomej frakcyi, 
prowadzącej politykę, a z różnych wyznań rekru- 
tującej się, iż rząd czynić tego nie może, lecz tylko 
władza prawodawcza, a zatem rząd nie ociąga 
się. Wolność działania, jaką pozostawiają mu usta- 
wy na tem polu, była od roku w duchu pojedna- 
wczym stosowaną. Dzienniki centrum nie omie- 
szkały naznaczyć tego przykłady, a nawet pamię- 
tamy, że w jednem z mniejszych pisemek, wyda- 
wanem przez młodych księży, którym więcej przy- 
pada zajęcie dziennikarskie niż piecza dusz, była 
skarga, że walka z kościołem „złagodniała,* a jest 
ona jeszcze gorsza, niż bój twardy. Nie wiemy, co- 
by rząd mógł więcej zrobić na drodze administra- 
cyjnej. i 


trzebaby zmienić ustawy, które poprostu nazwano 
ustawami z maja 1873 r., lubo powstawały one 
w ciągu lat kilku. Przyznając się, że słusznie na- 
leżałoby przezornie przystępować do zniesienia 
prawnych postanowień, które zapadały stopniowo 
w miarę objawiających się potrzeb państwa, zga- 
dzamy się z nieinteresowanem a bardzo spokojnem 
zdaniem Journal des Débats. 
rozbiorze breve, świadczącym o znajomości rzeczy, 
czytamy: 


ale rząd niezego więcej nie żąda: fakt wystarcza 
dla niego. Prawdopodobnie rząd ze swej strony 
także tolerować będzie, jeśli egzamina rządowe 
wyjdą z użycia albo zejdą do prostej formalności, 
a porozumienie zostanie przywróconem.* 


kwestya egzaminów nadawała się do zastosowania | 
obustronnej toleraneyi, poczytujemy to postępowa: | 
nie za godne zalecenia. Aby je módz zastosować, 
rząd odwoła się do sejmu i będzie musiał żądać 
władzy dyskrecyonalnej, przywileju dyspensacyjnego 
co do wykonywania pewnych przepisów ustaw ma. 
jowych, podobnie jak służy to Papieżowi w roz- 
ciągłej mierze na mocy prawa kanonicznego w za- 
rządzie kościoła. Nie taimy, że projekt ustawy ku 
temu zmierzającej, napotkałby na opór ze strony 
techniki prawniczej, wyćwiezonej w szkole prawu 
prywatnego, oraz ze strony wielbicieli widma, na- 
zwanego „państwem prawa.* Trzeba także prze- 
widywać opór ze strony przywódców centrum, 
którzy w lecie 1878, aby nie doszło do skutku to, 
co było możebnem, to jest modus vivendi, doma- 
gali się z krzykiem rzeczy niepodobnej, uroczy- 
stego traktatu pokoju i znależliby się w położeniu 
tych jenerałów, którzy z ustaniem kroków nieprzy- 
jacielskich uważają się za poszkodowanych i dla 
tego ciągle pragną wojny, choćby ze szkodą kraju. 
Nie zrzeklibyśmy się jednak nadziei, że lubo J. 
des Dóbats myli się w ocenieniu charakteru nie- 
mieckiego, zgadnie to co przewiduje, pisząc: „Po 
stronie kościoła jak i po stronie rządu będą oscy- 
lacye, które się zakończą nieco. ruchliwą, nigdy 
zupełnie nie utrwaloną równowagą. Umysły w Niem- 
czech lubują się w stopniówych przybliżeniach.* 


który wzniósł Cesarz Aleksander na obiedzie da- 
nym na cześć cesarza Wilhelma w dzień jego uro: 
dzin dnia 22 b. m; teraz zaś podaje w oryginale 
franeuskim korespondencyę telegraficzną między 
obn Cesarzami z tej samej okoliczności wymienio- 
ną. Oba te telegramy podajemy tu w przekładzie, 
bo służą one za skazówkę usposobienia obu Ce- 
sarzów względem siebie: 


CKMość przyjąć nasze powinszowania i życzenia 
serdeczne w S3cią rocznicę urodzin; niech Bóg u- 
życzy WCKMosci długich jeszcze lat życia, zdrowia 
i pokoju dla szczęścia Twych ludów. Liczę bar- 
dziej niż kiedykolwiek, na dawną i trwałą przy- 
jażń WCKMości, jak nawzajem możesz N. Panie 
liczyć na moją dla utrzymania i utrwalenia dobrych 
stosunków między obu naszemi narodami, które są 
zgodne: z ich: wspólnemi interesami. Obchodzimy 
dzień dzisiejszy na cześć WCKMości; obyśmy mieli 
takie zadowolenie jeszcze wielokrotnie! Aleksander.“ 


w następującym telegramie: 


gu. Uczucia i życzenia, jakie mi WCMość obja- 
wiasz również w imieniu Cesarzowej, świadczą mi 
na nowo o Twej dawnej przyjażni, która dla szczę- 
ścia naszych dwóch narodów jest tak. potrzebną, 
jak dla utrzymania pokoju Europy. Przyjmij W. 
CMość najszczersze moje podziękowanie za wszyst- 
ko, co telegram Twój N. Panie mówi mi pod tym 
względem. Niechaj Bóg zachowa Cesarzową w swo- 
jej świętej opieee! Wilhelm.“ 


następujący telegram : 


piero wczoraj otrzymałem przez jenerała Schwei- 
nitza. dokładną osnowę toastu, który WCMość 
wzniosłeś z okoliczności moich urodzin. Spotykam 
tam. uczucia, które nas łączą od dawnych lat, i 
które się przyczyniły do utrzymania dobrych sto-|. 
sunków między naszemi krajami i pokoju euro-|4 
pejskiego, pomimo częściowych wojen. Przyjm 
'WCMość z całego serca całą moją wdzięczność za 
te uczucia urzędownie wypowiedziane, które po-[r: 
zostaną wyryte w sercu Twego najlepszego przy- Į% 
jaciela. Wilhelm,“ 


rodzaju artykuł, pod napisem: „Dwudziestópię- 
ciolecie kwestyi polskiej“, którego eel (sam bo- 
wiem jest za obszern 
tu w całości pomieścić mogli) zamyka się w na- 
stępujących słowach wstępnych: 


syjskiego, tudzież środki, jakie rząd ten przed- 
siębrał dla załatwienia t. z. „kwestyi polskiej*, 
w ciągu ostatnich lat dwudziestupięciu, stanowią 
pod wielu względami bardzo charakterystyczną 
stronę historyi tego dwudziestopięciolecia w ogóle. 
Peryod ten rozpoczęty w Polsce zupełną eiszą i 
prawie apatyą, jako owocem długich rządów ener- 
gieznego ks. t'aszkiewicza, kończy się dziś, jeżeli 
nie taką samą ciszą, to w każdym razie wzglę- 
dnym spokojem, tudzież znanemi próbami zgody 
i jedności Polaków z Rosyanami. Ale pośród te- 
go peryodu, a mianowieie w pierwszej jego po- 
lowie, były burze, pamiętne do dziś obu stronom. 
Otóż rozpatrzeniu powodów tych burz, tudzież 
ich skutków widomyeh, poświęcamy niniejszy ar- 


sma, ogłaszającego artykuł, które się odznacżało 


nych i prawdziwych w artykule tym nie znajdzie- 


Chcąc, żeby rząd mógł dalsze czynić ustępstwa, 


W obszernym tam 


y : 
„Papież będzie tolerować — więcej on nie mówi, 


Nie twiėrdząċ, aby przedewszystkiem właśnie 


— Reichs Anzeiger podał: był brzmienie toastu, 


„N. Cesarzowi i Królowi w Berlinie. Racz W. 


Cesarz niemiecki odpowiedział na te życzenia 


„Do JCMości Cesarza Aleksandra w Petersbur- 


Dnia 27 marca. przesłał cesarz Wilhelm jeszcze 


„Do N. Cesarza Aleksandra w Petersburgu. Do- 


Błesya: 


Nowoje Wremtia umieszeza dość ciekawy w swoim 
i za banalny, abyśmy go 


„Stosunki Polaków do Rosyan i do rządu ro- 


tykui*, 

Widzimy z tego wstępu, co artykuł ów mieści, 
a domyśleć się nam łatwo i z usposobień społe- 
czeństwa rosyjskiego w ogóle i z charakteru pi- 


zawsze zaciekłą do Polaków nienawiścią, że nie 
tylko rzeczy miłych dla nas, lecz nawet bezstron- 


my. Pełno tam inkryminacyj przeciw „niespokoj- 
nemu i buntowniezemu duchowi Polaków“; pełno 
zarzutów najniesłuszniejszych, zmięszanych x gorz- 
kiemi dla nas faktami przeszłości, w ten sposób, 
aby je boleśniejszemi jeszeze uezynić; pełno na- 
reszeie petwarzy, obranych nawet z prawdopo- 
dobieństwa, jak n. p. porównanie ostatniego po- 
wstania w Polsce x wojną południowych Stanów 
Amerykańskich, której celem było utrzymanie 
niewolnictwa, jak niby celem „szlacheckiej ru- 
chawki* było przywrócenie poddaństwa. Nie bę- 
dziemy się zatrsymywali nad tem wszystkiem, 
jako nad rzeczami zbyt nam niestety, znanemi 
z publicystyki rosyjskiej, a przejdziemy od rasu 
do tej ezęści artykułu, która dowodzi, że główną 


payetyną powstania 1868 r., była słabość K 4 


rozwodzi się nad szkodliwą dla Rosyi tenden. 
chwilowych rządów margr. Wielopolskiego, R 


stracye i nieporządki uliczne, połączone 
gami dla naszych wojsk, i owe słynne 
nabożeństwa, proeesye kościelne i t. d. 
dy pamiętne „pięć ofiar“ rozruchów ulie 
stały się pozorem do coraz zuchwalszych wy, 
festacyj na cześć „świętych męczenników oj 
zny*, kiedy słowem, zapanował zupełny 
w niedołężnych rządach namiestnika, 
sem odbywała się czynna robota podziemną 
przygotowywaniem formalnego powstania 
czas zgrzybiałemu ks. Gorczakowowi przyp, 
myśl, zaprawdę dziwna, oddania rządów Poj, 
w ręce wpływowego magnata polskiego,| 
ówczesnym atoli systemacie rządów, myśl 
wienia margr. Wielopolskiego na czele eyw 
zarządu krajem, zdawała się trafną. Polak 
i przedstawieiel jednego z najznakomitssych 
w kraju, ansny patryota i człowiek zdolny, jy* 
wszakże przeciwnikiem tej partyi „białych“ py 
rą przedstawiało „Towarzystwo rolnicze*, zaji 
jące się nie rolnieteem ale polityką, a kti 
uosobieniem widozaem był hr. Andrzej Zany, 
ski. Margr. Wielopolski nie był lubiany py, 
swych ziomków, jako człowiek. niezmieruję q 
mny, lecz dla tego właśnie mogła mu pochlejj 
i jak się spodziewano, przynieść kr.jowi korm 
ofiarowana mu wyscka posąda. Rozumem 
kształceniem Wielopolski stał wyżej niew 
od wszystkich współczesnych magnatów pols 
i zdawało się, że w obecnym razie, gdy chodzi 
o stłumienie zaburzeń i uniknięcie zarazem int 
wencyi zbrojnej, Wielopolski mógł być cezłoyj 
kiem pożądanym. 


po ełnił, jak się dziś okazuje, wielsą o 
Jakąż bowiem dążnością odznaczała się dz 
ność Margrabiego? Czyliż pragnął on tylko 
gnąć samorząd dla Polski, zsamyzający się 
nie w ukonstytuowaniu oddzielnej Rady pań 
z osób wyłącznie pochodzenia polskiego, w 
prowadzeniu municypalności wybieralnych, p 
wióseniu szerokich praw językowi itd. Alen 
podobne reformy zdecydowany był oddaw 

rosyjski, pragnący eeng tych ustępstw zagł 
zbytnią surowość rządów Paszkiewicza. Ni 
lopolski chciał czego innego zupełnie. 

stych zatargach 'w charakterze dyrektora komi 
syi wyznań i eświesenia z całym szeregiem prędki, 
się zmieniających namiestników, Wielopolski o 
stawił za warunek swej działalności dalszej, 
naczelnika eałego zarządu eywilnego w 
stwie, aby nie: być podwładnym nikomu, 
danemu z członków rodziny cesarskiej. -Uczyniow 
zadość Margrabiemu. W. ks. Konstanty - Mikolę 
jewiez, został mianowany namiestnikicza Król 
stwa i przywiózł -z sobą pełną tekę. projektó 
dotyczących dalszych potrzebnych krajowi refomy 


Kronika miejscowai 


nić winniśmy o święconem u hr. Franciszków Wód 
ckich, hr. Lasockich, hr. Morsztynów i pp. Pavli 
Popielów, bo choć nieproszone święcone, przybrało! 
szersze rozmiary, gdyż wiele osób spieszyło składać? 
czenia cz.igodnemu gospodarstwu. | 


Bielany, aby w tamtejszym eremie Kamedułów P 
święcić nowo wzniesiony ołtarz. Przed trzydziestu”! 
pożar zrobił wewnętrzne zniszesenia w starożył! 
kościele bielańskim i wtedy spłonął wielki 0 
W miejsce ołtarza prowizorycznego stanął nowy % 0" 
nego marmuru, sprowadzony z Włoch. Jest to dar wi 
żnej Lichtenstein. Za staraniem obecnego przeora 0:) 
rafina wspaniały ten ołtarz został sprowadzony z W. 
i ustawiony w kościele, którego stanie się tem W: 
szą ozdobą, iż jest całkowicie zgodny z jego styl” 
Przeor O. Serafin opuszcza w.tych dniach Bielany? 
wołany napowrót do Włoch. ia 


fię narzeczonej następcy tronu Arcyksięcia Rudo 
którą Arcyksiąże Fryderyk przywiózł z Wie 
Młoda księżniczka jest podobną do ojca, króla * 


teru ówczesnego namiestnika, ks. Głorczakgy. 


4 
Oto dosłowne tego ustępu brzmienie: i 
„Kiedy w Warszawie rozpoczęły się dtaa 
z obel 
żałoj, 
„Mię 
zaye 
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„Rząd nasz jednak, a rsczej ks. G 
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 Bkwalków 30 marea. | 
Święta wielkanocne po za uroczystością koś 


mają u nas znaczenie społeczne i towarzyskie, pri 
„Bwięconem* bowiem rąchują się- starzy i młod 
Krakowianie: kto ubył a kto przybył z towarzyskie 
nabytków. Tradycyjne święcone „pod Baranami! mi 
ło w tym roku bolesną i pocieszającą zarazem stro 
dla Krakowa  Brakło tam tej. czcigodnej matron 
która przez pięćdziesiąt lat w dniu tym podejmomi 
gościnnie i życzliwam witała słowem całą, rzec moi 
społeczność krakowską. Lecz choć wspomnienie $ 
Arturowej Potockiej rzucało cień żałoby na to zett 
nie, tradycya nieprzerwała się.i podjęto ją już w tii 
ciem pokoleniu. Równie świetnem jak licznem bjii 
tegoroczne święcone w pałacu hr. Potcekich Obecni 
arcyksięcia Fryderyka wraz z osobami jego: dru 
i księcia Wirtemberskiego , dodała temu zebraniu mi 
czenia, że według zwyczaju polskiego, święconem | 


n dzielono się z dostojnymi gośćmi naszego i 
"Nie brakło też przedstawicieli różnych stanów 
miejscowych, zacząwszy od reprezentantów ( 


skiego; a zebranie to jednoczyła Serdeczność 
darza, wdzięk młodej gospodyni, po raz pierw’ 
jmującej tak liczne zebranie. Oprócz święcom 
Baranami“, gromadzono się w wielu domi 
oba dni świąteczne. Ksiądz biskup Dunsjew 
ejmował duchowieństwo w poniedziątek; nadi 


— Dziś zrana X, biskup Dunajewski udał się 


— Na Świę:onem pod Baranami oglądano fotogi 


gów i pełną wdzięku. s$ 
— Areyksiężna Izabella przywdziała żałobę z Pó” 
du śmierci krewnej swej księżny Croy na której poł” 
bie hr. Herberstein przedstawiał Arcyksiężnę.  „- 
— Jak się dowiadujemy śłab Arcyksięcia Budo 
odbyć się ma w lutym roku przyszłego. „d 
nil 


— W Wielką sobotę po godzinie 8ej wiecz 
podczas rezurekcyi w kościele 00. Bernardy" 
gdy kapłan celebrujący, prowadząc procesyę PO 
ściele, niósł w rękach monstrancyę z Przenaj”” 
szym Sakramentem, Jacenty Stawiński posługacź | 
bliczny przecisnął się pomiędzy pobożnych i zb” 
wszy się do celebrującego, chciał mu monstrancyę | 
rwać i na ziemię rzucić. Otaczający jednak kap 
niedopuścili tego i wołając z oburzeniem: „87 
lista!“ odepchnęli Stawińskiego, którego stcaż Pi 
cyjna przed kościołem zatrzymała. Po tym wyp. 
który w wysokim stopniu zgorszył i rozjątrzył i 
cnych w kościele, sędziwy kapłan dokończył 5P% 
nie nabożeństwa. Stawińskiego, który już ukarany | 
w zeszłym roku za nieprzyzwoite i gorszące 2%, 
wanie się w kościele, odstawiono do sądu j 


a 
(6% 


i 
p 
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chciał, a w skutek tego z końcem Rzeczypospolitej 


"najsprawiedliwsze jego użycie, ażeby rzeka tym przy- 


-praw polowania, wyłączających uprawnienia tych, któ- 


 Bałuckiego z wielkiem zajęciem, a po każdym akcie 


-Sej Katarzyny na Każmierzu zmarła Katarzyna Ła- 


 musowego wywłaszczenia go z dóbr i oddania tako- 


wych nówómu nabywcy w posiadanie. "Tragiczny ten 
zgon tem bardziej jest przejmującym, iż wypadki 
przymusowych wywłaszczeń tak większych właścicieli 
jak i włościan są na porządku dziennym i liezą sie 
nie na dziesiątki ale na setki. Chłopi uciekają do 
Ameryki lub muszą własne swe grunta dzierżawić 
od żydów, którym je sprzedali — szlachta przenosi 
się na bruk do miast, gdzie znosi nędzę lub kończy 
samobójstwem jak Włodzimierz B. Po zmianie sto 
sunków roboczych, zwichnięciu przemysłu browarnia- 
nego, potrojeniu podatków, upadek materyalny krajn 
eoraz jest widoczniejszy, a jeżeli ci co mają większe 
majątki, przedają po jednej wsi, żeby się przy resz- 
cie utrzymać, ci co mają jedną wioskę rąbią lasy 
obciążają długami i kończą upadkiem. Śmierć Włodzi- 
mierza B. jest przerażającą illustracyą tych stosunków. 

— Od Wisłoka 27 marca. 

W zeszłym tygodniu odbyło się w Giniewczynie po- 
święcenie nowych części kościoła t.j. nawy, 2 kaplic 
i wieży, wybudowanych z dobrowolnych ofiar kolato 
rów i parafian, a przeważnie staraniem i ofiarą miej- 
scowego plebana X. J. Biegi. Aktu poświęcenia doko- 
nał dziekan przeworski X. T. Kowalski, który prze- 
mówił rzewnie do ludu, podnosząc tę niewymowną 
radość, jaką sprawia Kościołowi f:kt, że w czasach 
tak obojętnych dla chwały Boga a ciężkich z powo- 
du nieurodzajów i ogólnej klęski, parafianie groszem 
wdowim poparli swego zacnego proboszcza W wyko- 
naniu tak znakomitego. dzieła. Po mszy św. oprowa- 
dził X.-Dziekan z przenajśw. Sakramentem kilkotysię- 
czną rzeszę około nowych murów kościoła i udzielił 
im błogosławieństwa. 

— W Mikulińcach d. 18 b m. wieczorem usunęła 
się wyżyna sięgająca brzegów Prutu na przestrzeni 
150 do 200 metrów dłagości. Teren ten widocznie 
od dłuższego już czasu podmulony był wodami Pru- 
tu. Cztery zagrody włościańskie położone u stoku pod- 
nurtowanej wyżyny, zostały tsk zniszczone, że mie- 
szkańcy opuścić je musieli. Na szczęście, katastrofa 
nastąpiła jeszcze przed zapadnięciem nocy, czemu za- 
wdzięczyć należy, że nikt nie stracił żysia. Kilka in- 
nych zagród narażonych jest na podobne niebezpie- 
czeństwo. Władze zarządziły wszelkie wymagane środki 
ostrożności a pozbawionym swych zagród mieszkań- 
com pożpieszono z wsparciem w drodze składki pu- 
blicznej, którą zajął się osobny komitet z p. Edman- 
dem Schnirchem na czele. Tak znaczne usunięcie się 
ziemi przypisują niewłaściwemu uregulowaniu koryta 
Prutu, które dla ochrony mostu kolejowego zbliżone 
zostało przed kilku laty do miejsca, na którem znaj- 
dowały się uszkodzone dziś domy. 

— w wielką środę umarła w Dreznie Frydóryka 
Dobrzańska wdowa po $. p. Romanie Dobrzańskim. 
Imie zmarłej złączyło się z wielu dobroczynnemi za- 
kładami Krakowa, dla których znaczne niegdyś mał- 
żonkowie Dobrzańscy porobili zapisy. Zmarła zamie- 
rzała właśnie przenieść się do Krakowa na ostatnie 
lata, gdy ją niespodziewana wyrwała śmierć. 

— Opowiadają, że jenerał Loris - Melikow przy 
pierwszem spotkaniu się z ministrem oświecenia hr. 
"Tołstojem rzekł do niego: „Bardzo mi przyjemnie 
poznać pana hrabiego, a tem przyjemniej, że jemu 
zawdzięczam dzisiejsze moje stanowisko*. „Jakto?* 
Odparł hr. Tołstoj: „A tak, bo zawdzięczam je pań- 
skiemu systemowi wychowania młodzieży“. 

Wiadomości policyjne. . 

— W niedzielę po godzinie 7ej rano zapaliły się 
śmieci pod L. 190 przy ulicy Gołębiej niższej, domo- 
wniey jednak zaraz ogień zgasili. 3 
' — Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjsciół 
3stuk pięknych w Sukiennieąch otwarta codziennie 
od godziny 11ej do 4ej prócz poniedziałku — Wstęp 
w niedziela 15 centów, w dnie powszednie 30 cent. 

— Dnia 27, 28 i 29 marca piękna pogoda; termo- 
metr d. 27 od —2*B doszedł do --9'8, d. 28go od 
—10 do +4-11'4, zaś d. 29 od —1*7 do +-14:20. 
Barometr zwolna opada; © godz. Tej rano d. 30 stan 
jego był 742'4 miliim , termometru +14 0. Wist 
południowo-zachodni. 8 ka 

— we środę dnia 31go marca: ŚŚ. Balbiny i Kor- 
nelii pp. Ne n 


— Bawił w naszem mieście przez” święta prezes 
padu najwyższego bar. Schmerling, były prezes rady 
ministrów, przybywszy w odwiedziny do córki swej 
jenerałowej Bienert. Przybyli również radca ministe- 
ryalny p. Gniewosz i dyrektor kolei rządowej De 
Serres Wieczfiński. 

— Ruch, jaki się od niejakiego czasu pojawił w za- 
biegach o zarybianie rzek, zwrócił uwagę na stoBun- 
ki prawne rybołostwa; i pokazała się rzecz 8Z¢Ze= 
gólna w swoim rodzaju, jak długie zaniedbywa- 
nie wykonywania praw przez uprawnionych cofnąć 
może uregulowane już poprzednio stosunki prawne do 
stanu zupełnej pierwotności. Kwestyą tą zajmowała 
się Komisya prawnicza Akademii umieję- 
tności na posiedzeniu swem d. 17 stycznia a wy- 
czerpująca dyskusya, W której brali udział Radca 
Sądowy Louis, prof, Zatorski, prof. Kasparek, prof. 
Bobrzyński, Dr Piekosiński, prof. Zoll, Bojarski i 
Heyzmann wyświeciła następujący stan rzeczy. Ko- 
deks cywilny austryacki z r. 1811 nie wydał pod 
względem rybołowstwa żadnych postanowień, a rybo- 
łowczych ustaw austryackich w Galicyi nie wprowa- 
dzono. Obowiązują tu więc dawne prawa polskie, któ- 
rych rozwój historyczny odbywał się w ten sposób, 
że pierwotnie prawo rybołowstwa służyło jedynie panu- 
jącemu, jako regale. Później przeszło cno także na 
właścicieli dóbr ziemskich, o ile dobra te leżały nad 
rzekami, i służyło im nawet na rzekach spławnych. 
Jeżeli rzeka była graniczną, każdy z sąsiadów miał 
prawo rybołowstwa do połowy rzeki. Tak panvjący, 
jak i właściciele dóbr zakładając w dobrach swoich 
gminy na niemieckiem prawie oparte, nadawali im 
czasem bądż zupełne, bądż częściowe prawo rybo- 
łowstwa.. Reszta ludności nie posiadała go wcale. Tak 
było w czasach kwitnącego rybołowstwa aż do wieku 
XVII Razem z wyrybieniem rzek, zaczynają Bię za- 
cierać prawa rybołowstwa. Nie zwracając na nie uwagi, 
dopuszczono do łowienia ryb w rzekach każdego, kto 


wyrażne dawne prawa już były przyćmione, a obe- 
enie rybołowstwo stało się zupełnie dzikiem. | 
Chodzi teraz o to, jakich zasad trzymać się wy- 
pada de lege ferenda. Z ekonomicznego stanowiska 
byłoby, jak to zauważył p. Piekosiński, pożądanem, 
aby prawo rybołowstwa przyznać nie gminom wiejskim 
i obszarom dworskim, jako zbyt małym jednostkom 
terytoryalnym, a zbyt szczupłym w potrzebne zasoby 
jednostkom administracyjnym, ale raczej szerszym, 
utworzyć się mającym okręgom rybołowczym n. p. 
tym.samym okręgom, -które powołane są do konku- 
rencyi wodnej. Dochód z rybołowstwa możnaby w ta- 
kim razie na regulacyę rzek obracać, a byłoby to 


nosiłą korzyści, którym wyrządza szkody. 

Ze stanowiska prawniczego a mianowicie z tytułu 
własności koryta rzeki, należałoby przysądzić to pra- 
wo właścicielom gruntów nadbrzeżnych, ale wobee 
szczupłości i rozparcelowania niektórych posiadłości 
byłoby to nieprzełamaną przeszkodą w racyonalnem 
zarybianiu rzek i wogóle w całem gospodarstwie rybo- 
łowćzem. Prawodawstwo szczególnie dzisiejsze wzglę- 
dów ekonomicznych pomijać nie może, a i z prawni- 
czego stanowiska zważyć należy na przepisy szersze- 
go ustawodawstwa wodnego, przesiągającego ramy 
praw płynących z posiadłości gruntów przyległych. 

- W ustawodawstwie rybołowczem rządzić się wogóle 
wypada temi samemi względami, jakie wpływały na 
racyonalne dziś już powiększej części uregulowanie 


rzy go w stósowny sposób wykonywać nie megą. 

— Na Wystawę Towarzystwa Przyj. Sztuk piękn. 
nadeszły: Koniuszki „Krajobraz zimowy z okoli- 
cy Krakowa przy zachodzie słońca”; Juliusza F ała- 
ta „Benedyktyn stndyujący*, akwarella. 

— Biemiradzki wysyła na wystawę do Melbourne 
w Australii nowy swój obraz wielkich rozmiarów 
„Jaskinia piratów*. 

— Woezoraj przedstawiono w pełnym teatrze nową 
ezteroaktową komedyę Michała Bałuckiego p. t. 8g- 
siedzi. Zanim podamy; obszerne sprawozdanie, zanoto - 
wać winniśmy, że komedya ta wywarła na publiczno- 
ści jak najlepsze a zupełnie wyjątkowe i niezwykłe 
wrażenie i że zapewniła sobie trwałe powodzenie. Od 
początku do ostatniej sceny słuchano nowej sztuki p. 


tWiadonaości bibiicgsealiezne. 


Biskupstwo krakowskie z pocz:tem swych paste- 
rzy, w krótkim zarysie, według najnowszych żródeł 
autentycznych, skreślił Ludwik Zarewiez, członek 
komisyi historycznej w Akad. Umiej. krak. Kraków, 
1880 w 8 min. str. 68. Jest to powiększone odbicie 
z „Kalendarza krakowskiego“ J. Czecha na r. 1880, 
zawierające wiele ciekawych, dotychczas nieznanych 
szczegółów. l 
a a a wc 

Öd Admimtstracyt „Czasw'* 
Dia nieszczęśliwych włościan dotknię- 
tych powodzią w pow. Tarnobrzeskim złożyli: 
H. Malinowski 5 złr. 


wywoóływano artystów, którzy role swoje bardzo dobrze 
odegrali. Jest to komedya głębszego znaczenia, poli- 
tyczno-społeczna; przedmiotem jej wybory, a jak ktoś 
wychodząc z teatru powiedział: obraz tak prawdziwy, 
że aż smutno. 

— W domu pani C. odegrano wczoraj teatr ama- 
torski. Przedstawiono komedyę Bałuckiego Teatr 
amatorski i Nisoszlifowany dyament w przerobie- 
niu pani Hoffman. Amatorowie wywiązali się ze swe- 
go zadania bardzo dobrze, a niektóre role jak Sy-| 
donii, Dorci i Trombolińskiego zyskały powszechne 
uznanie. Dr S zabawiał sztukami magicznemi, rywa- 
lizując z Romanem i Epsteinem w  eskamotowaniu. 
Wśród zabawy nie zapomniano także i o biednych. 

— W sobotę ukaże się na scenie po raz pierwszy 
sztuka ludowa Ława Czartowska napisana przez 
tutejszego artystę dramatycznego p. Galasiewicza, o 
której już wspominaliśmy. 

— W klasztorze PP. Augustyanek przy kościele 


despolarsi 


Fo andali przemyć 
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Wiadomości ; 
s biura Isby kandlowo-przemystowej krakowskiej 
o targu zbożowym na Baranie i Kleparzu 
dmia 29 i 30go marca. 

W dniu wozorajszym jako w uroczyste drugie 
święto wielkanocne, nie było dowozu, a tem sa- 
mem i targu zbożowego na granicy Kongresówki, 
tak na Baranie, jako też i na Miehałowicach. 

Wskutek wozorajszego święta nie było tagu na 
na Baranie; na targ dziś odbyć się mający na 
Baranie, nie dowieziono zadnych produktów, dla 
tego też cen nienotowaliśmy. SE 


bzdzka, urodzona w r. 1807 w Sandomierskiem, w za- 
konie zaś przeżyła lat 51 przyświecając pobożnością 
pokorą, ślepem posłuszeństwem i uprzejmością. 

— W sobotę umarła tu Teresa Jadwiga z Fachi- 
nettich Kowalikowska, urodzona w r. 1795, wła- 
ścicielką realności przy Małym Rynku. Zmarła nale- 
żała do coraz rzadszych w mieście naszem prastarych 
rodzin średniowiecznego mieszczaństwa Krakowskiego. 
Ojciec jej bowiem Antoni Fachinetti był obywatelem 
i kupcem w Krakowie, należał do konfraterni przy 
kościele św. Barbary, a sklep jego bławatny szczy- 
ci} się) tym przywilejem, iż dostarczał prześlicz- 
nych kobierców, materyj jedwabnych, aksamitów, do 
strojenia ołtarzy Pańskich czy to w czasie Bożego 
Ciała, czy w czasie zapust czy przy innych uroczy- 
Btościach kościelnych. Matka zaś śp. Teresy imieniem 
Barbara była córką Józefa Feistmantla, znakomitego 
rajcy miejskiego i była spokrewnioną przez rodzinę 
Feistmantlów z pierwszemi rodzinami kupieckiemi jak 
Mączyńskich, Morbicerów i innych. Rodziny tak 
Feistmantlów jak Fachinettich nie były pochodzenia 
polskiego, lecz przybzwszy w końeu 15 lub na po- 
czątku 16 wieku do Krakowa wraz ze sztukami od- 
rodzenia i prądami klasycznego humanizmu przyjęły 
się zupełnie na glebie polskiej, a wśród krakowskie- 
go mieszczaństwa przyjęły tutejsze zwyczaje i oby- 
czaje i musiały się niezwykłą odznaczać pracowitością 
i niepokalanością charakteru, skoro nasi królowie 
wynosili ich do stanu szlasheckiego, a miasto naj- 
ważniejsze obowiązki swej municypalności składało 
w ich pewne ręce. 

'— Piszą nam z Tarnowskiego : 

Na dniu 20 b. m. zastrzelił się Włodzimierz B... 
właściciel dóbr Parkosza w powiecie pilzneńskim 
w chwili, gdy zjechała komisya sądowa celem przy- 


Zgromadzenie Towarzystwa okręgowego rol- 
niczego w Wadowicach. 


Z powodu, że Towarzystwo okręgowe 
wadowickie rozwija się znakomicie, zamie- 
szczamy tu sprawozdanię ze zgromadzenia 
tego Towarzystwa ułożone z polecenia Ko- 
mitetu Towarzystwa krakowskiego przez p. 
Tadeusza Langiego: l 


Kilku członków Towarzystwa rolniczego krakow- 
skirgo, zamieszkałych w okolicy Wadowic, posta- 
nowiło przed trzema laty zawiązać filię towarzy- 
stwa rolniczego dla powiatu Wadowickiego. Myśl 
zdrowa, podjęta przez ludzi zacnych a energicznych 
szybko przemieniła się w czyn, zwłaszcza, że Ko- 
mitet Towarzystwa centralnego w Krakowie szcze- 
rze ją poparł i bezzwłocznie zatwierdzenie statutów 
u Władzy wyjednał. Powstało więc „Towarzystwo 
okręgowe wadowickie* jako filia "Towarzystwa rol- 
niczego krakowskiego i objęło wkrótce pożyteczną 
swą działalnością znaczną część kraju. 

Członkowie tego Stowarzyszenia zjeżdżają się 


>= 


cztery razy na rok do Wadowic na zgromadzenia 
ogólne, gdzie radzą 0 wszelkich sprawach gospo- 
darstwa i przemysłu wiejskiego, dzielą się wynika- 
mi dokonywanych prób i doświadczeń , odbywają 
wspólnie wycieczki do gospodarstw, prowadzonych 
wzorowo w pewnym specyalnym kierunku, a wre- 
szcie odbywają między sobą transakcye handlowe 
bez pośrednictwa faktorów, wyzyskujących zazwy- 
czaj obydwie strony. i Sia 
"Na czele Towarzystwa stoi Wydział złożony 
z naczelników Sekcyi, na jakie podzielili się człon- 
kowie. Każdy ważniejszy dział gospodarstwa wiej- 
skiego reprezentowany jest przez oddzielną sekcyę. 
która zajmuje się wyłącznie sprawami do tego działu 
należącemi. Taki rozumny podział pracy nietylko 
ułatwią zadanie Wydziału, ale zarazem chroni po- 
jedynczych członków od zbytecznego przeciążenia 
sprawą publiczną. 

- Wydział przedstawia na zgromadzeniu ogólnem 
gotowe już temata do dyskusyi, zdaje sprawę z po- 
ruczonych mu czynności, udziela wiadomości o ru- 
chu handlowym produkcyi rolniczej, o nowych zdo 
byczach na polu naukowem lub o nowych roślinach 
zagranicznych, zalecając. jedne, a ostrzegając przed 
drugiemi; wreszcie sprowadza Wydział na żądanie 
członków Towarzystwa różne towary w większych 
ilościach po cenach fabrycznych, odsprzedając je 
stowarzyszonym częściowo bez żadnej prowizyi 
Nie można się dziwić, że tak praktyczne i poży- 
teczne stowarzyszenie ogarnęło dziś cały powiat i 
rozwija się najpomyślaiej na korzyść okolicy a 
chlubę założycieli i zdolnych kierowników. ‘Nie 
można się też dziwić, że przedkładając regularnie 
obraz swej działalności i rozwoju Towarzystwu 
centralnemu, z którem w ciągłej stara się być sty- 
czności, zdobyło sobie zrazu sympatyę, a dziś już 
zasłużone uznanie w komitecie centralnego Towa- 
ryystwa rolniczego. : 

"Świeży dowód tych uczuć dał komitet, biorąc 
udział w ogólnem zgromadzeniu członków Towa- 
rzystwa okręgowego wadowickiego, na które przez 
Wydział tamtejszy zaproszony został. 

Dnia 31 stycznia 1880 r. przyjechali z Krakowa 
do Wadowic: pp. Henryk hr. Wodzicki, prezes 
Tow. roln. krak.; Mieczysław Pawlikowski, wice- 
prezes Tow. roln. krak.; Ludwik Szumańczowski 
Felicyan Szybalski i Tadeusz Langie członkowie 
komitetu i Henryk Lewiecki sekretarz Tow. roln. 
krak., oraz p. Krasicki z Gumnisk reprezentant 
zawiążującego się w Tarnowie Tow. roln.  okręgo- 
wego. 

Zgromadzenie składało się z kilkudziesięciu człon- 
ków, między którymi z przyjemnością spostrzegliśmy 
kilku duchownych, interesujących się żywo spra- 
wami rolnictwa. Przewodniczył zgromadzeniu wice- 
prezes__filii wadowickiej, rzeczywisty kierownik i 
założyciel jej p. Przecław Sławiński z Kleczy, znany 
zaszczytnie w całej Polsce z produkcyi wybornych 
nasion traw i roślin pastewnych. 

Na serdeczną przemowę jego, w której witał 
przybyłych gości i dziękował im za ten nowy do- 
wód życzliwości, odpowiedział hr. Wodzicki wymo- 
wnem słowem uznania i zachęty do dalszego ro- 
zwoju Towarzystwa, zapewniając Zgromadzonym, że 
Komitet wszelkiemi siłami pomagać im będzie w po- 
czciwej pracy i nie zapomni o filii wadowickiej 
przy rozdzielaniu przyszłorocznej subwencyi rzą- 
dowej: > 2 

Stósownie 


do porządku dziennego odczytał sekre- 


tarz Towarzystwa. protokół z poprzedniego posie- 


dzenia, — a potem sprawozdanie z rachunków za 
rok 1879. j > 8 

Okazało się z tego, że mimo małej wkładki ro- 
cznej, jaką opłacają członkowie, uzbierał się już 
fundusz rezerwowy kilkaset złr. wynoszący. Dowód 
to oszczędności w zarządzie i punktualności człon- 
ków, jaką się inne Towarzystwa poszczycić nie 
mogą. “ ER ; S; 
Następnie przewodniczący poszczególnych sekćyj 
zdawali kolejno sprawę z czynności, któremi się 
w ubiegłym kwartale sekcya ich zajmowała, przy 
czem wywiązywała się zawsze ciekawa i pouczająca 
dyskusya. WE 

Przewodniczący Sekcyi rybnej p. Michał Na- 
imski przedstawił wiernie obraz -gospodarstwa sta- 
wowego w obrębie Towarzystwa, opierając się na 
zebranych starannie cyfrach: stątystycznych. 

Dowiedzieliśmy się więc, że w r. 1879 było w po- 
wiecie Wadowickim 1681 morgów zalanych wodą 
i zarybionych karpiami. Z tego obszaru uzyskali 
producenci: ryb sprzedanych w wartości 45,700 złr., 
a narybku i kroczków zachowanych do przyszłego 
roku w wartości 17,000 zł. = . 

Dalej wskazał mowca najlepsze źródła, gdzie 
dobry narybek kupić można, podał przeciętne ceny 
tego towaru i w końcu zawiadomił Zgromadzenie, 
że Sekcya rybna zawiązała już stosunki z Towa- 
rzystwem rybackiem w Krakowie, celem zarybiania 
rzek powiatu Wadowickiego i wpływania na wło- 
ścian, aby w swoich stawkach racyonalnie  prowa- 
dzili gospodarstwo rybne. = >= E 

Tu godzi się «wspomnieć 


że taż. sama Sekcya 


w roku przeszłym, db R wy handlarzy ryb i] 


sztucznego obniżenia ceny tego produktu, postano- 
wiła wziąść tę sprawę w rękę i poparta zaufaniem 
interesowanych , znakomicie wywiązała się z zada- 


|nia. Przewodniczący jej p. Michał Naimski zaprosił 


wszystkich producentów ryb z powiatu Wadowickiego 
iBialskiego na naradę do- Oświęcimia i zapropono- 


wał, aby solidarnie wstrzymali sięze sprzedażą aż do 


chwili; w której albo wynajdzie inną drogę odbytu, 
albo przez traktowanie z pojedynczymi kupcami 
w imieniu wszystkich producentów, rozbije zmowę 
handlarzy. i 

Ta ostatnia, zręcznie przeprówadżona aktya po- 
wiodła się zupełnie, bo kupcy przekonawszy się 0 
solidarności producentów, podnieść musieli cenę ce- 
tnara ryb o 5 złr., przez co powiat wadowicki do- 
stał za swe ryby o 17,500 złr. więcej! 

Ten jeden fakt świadczy nietylko o potędze sił | 
zespolonych, ale zarazem wykazuje użyteczność sto- 
warzyszeń okręgowych. . < OWE 

Z kolei przewodniczący Sekcyi uprawy roślin p. 
Stanisław Dunin zdał sprawę z licznych doświad- 
czeń, u niego i u innych członków przedsiębranych 
z uprawą nowych roślin pastewnych i innych, jak 
Reana luxurians, Symphitum asperrimum, Soja his- 
pida itd. Poczem ciekawe podał uwagi o wpływie 
różnych nawozów na ilość ziarna i słomy niektórych 
zbóż. W dyskusyi na tym przedmiotem wielu brało 
udział, a zgromadzeni słyszeli ostrzegające zdania 
tych, którzy niefortunnie wyszli na próbach lub za- 
chęcające słowa drugich, którym powiodło się do- 
świadczenie z tą lub ową rośliną. 

Członek Wydziału p. Schmidt odczytał interesu- 
jący opis uprawy wikliny koszykarskiej, z którego 
dowiedzieliśmy się, że Towarzystwo wadowickie 
baczną zwraca uwagę na: tę ważną dla naszego 
kraju gałąź gospodarstwa wiejskiego i popiera usi- 
łowania producentów tej zyskownaj rośliny. Rachu- 


nek szczegółowy zacytowany w sprawozdaniu p.. 


Szmidta wykaz 
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ał, że w Tzdebniku każdy mórg 
dzony koszykarską wikliną przynosi 35 do 
czystego dochodu. 

Z porządku dziennego nastąpiła potem sprawa 
produkcyi i użytkowania  łubinu. Saaiożć awcą 
był p. Seeling jeden z najczynniejszych członków 
Towarzystwa wadowickiego, któremu powiat tam: 
tejszy niejedną juź pożyteczną próbę w gospodar- 
stwie wiejskiem zawdzięcza. Wiadomo, że łubia ro 
śnie na tak lekkim gruncie, na jakim żadnej innej 
rośliny gospodarskiej wyprodukować nie można. 
Jestto więc najtańsza roślina i może jedyna, | tóra 
puste, jałowe piaski w produkcyjną rolę przemie- 
nić może. Dowodem tego piaszczyste okolice Ber- 
lina, Pomorza i znaczna część sąsiedniego 'nam 
pruskiego Szlązka. Dotychczas jednak zasiewal: rol- 
nicy łubin przeważnie na zielony pognój, a wyjąt- 
kowo tylko na paszę dla owiec. Bydło rogate ani 
zielonego, ani suszonego łubinu jeść nie chciało, a 
ziarna aczkolwiek bardzo pożywnego, nie można. 
było używać na paszę dlatego, że zawarty w niem 
gorzki pierwiastek „conii“ szkodliwe wywierał tku- 
tki na organizm zwierzęcy. M 

Od dawna więc próbowali ziemianie różnych spo- 
sobów odgoryczenia ziarna łubinowego, ale nie zu- 
pełnie im się to udawało. 

Najskuteczniejszym może okazał się kwas solny, 
którego użycie w ilości 5—7 kilogr na 1 0 kilogr. 
ziarna wystarczało do odjęcia temuż goryczy. Wsze- 
lako manipulacya wymagała 4 dni czasn i wielu 
naczyń tak, że koszta odgoryczenia nie zawsze od- 
powiadały skutkom. Orawa OE. 

Otóż p. Seeling po wielu próbach doszedł do 
użycia sposobu tańszego i łatwego, który zupełnie 


obsa- 
Ö złr. 


odpowiada celowi i licznych znalazł naśladowców i 
zapewnił możność wychowywania bydła rogatago 
w piaszczystej i ubogiej okolicy. 
P. Seeling moczy naprzód ziarno łubinowe w tie- 
płej wodzie przez 12 godzin, — następnie moczy 
je również długo-w silnym ługu, poczem starannie 
wypłókane gotuje przez pół godziny w słonej wo- 
dzie i po należytem odćedżeniu i przepłókaniu za- 
daje bydłu i koniom a nawet cielęta przeważńie na 
ziarnie łubinowem wychowuje. por 
Oceniając ważność tego doświadczeria poje- 
chaliśmy na drugi dzień do gospodarstwa p. Sce- 
linga i przekonaliśmy się naocznie, że istotnie 
najpiękwiejsze cielęta i starsze sztuki bydła były 
właśnie te, które przeważnie żywiono od jesieni 
ziarnem łubinowem. Gorąco zajęty łabinem p. Sts- 
ling nie poprzestał na tych istotnie wielkich zdo- 
byczach, ale poszedł dalej, bo poczęstował nas 
chlebem, wypieczonym z mąki łubinowej w po- 
łączeniu z żytną, aby dowieść, że i ludzie mogą 
z tej użytecznej rośliny bezpośredni mieć użytek. 
Zdaje mi się, że kwestyę żywienia zwierząt 
domowych ziarnem łubinowem można j ważać 
za rozstrzygniętą. Radzę też mieszkańcom ubogich 
piaszczystych okolic naszego kraju, aby baczną 
zwrócili uwagę na tę sprawę, bo ona jest jedra 
z najprostszych dróg do polepszenia i doli. ` 
W dalszym ciągu rozpraw o użytkówan 
nu usłyszeliśmy z ust p. Alexandra Go 
go znakomitego gospodarza i przen 
sekcyi chowu bydła, sprawozdanie z 
nia bydła rogatego zakiszonym ziełon; 


bi- 


łubin kiszony nigdy nie będzie stósowaą pasze | 


pozwoli rachunek. i 


w kraju i za granicą, gdzie po całorocznych. pró- 


kiszonej kapusty; 
Po 


łach wymaga wielkiej ścisłości wykonania i do- 
świadczenia a przeto jest do pewnego stopnia ry- 


Jestto niezaprzeczenie sprawa wielkiej wagi i Z% 


'|rośliny, które dla naszego klimatu, 


zdrożciehy można tym, którzyby p. Goffarda 
śladować mogli. = ' i 
Wszelako nie łudźmy się, żeby ten system mógł 
być przystępnym dla gospodarstw małych, ponie- 
waż koszia urządzenia dołów murowanych są bar- 
dzo znaczne, a zrobienie sieczki z wielkiej ilości 
paszy zielonej w jak najkrótszym czasie, wymaga 
sieczkarni parowej, albo kilku kieratowych. Myśl 
zawiązania spółki celem sprawienia sieczkarni pa- 
rowej była przedmiotem gruntownej narady, ale na 
razie nie doprowadziła do żadnego postanowienia. 
Na drugi 
gospodarstwa w Tomicach, udaliśmy się do Kleczy, 
tej sławnej Kleczy, która zaopatruje w wyborne 
nasiona wsżystkie prowincye dawnej Polski.. 
Jestto ze wszechmiar ciekawe gospodarstwo, 
skierowane wyłącznie do produkcyi nasion roślin 
pastewnych. Wszystkie też działy onego stały się 
służebnicami tego głównego i wyłącznego kierunku. 
Znając wiele gospodarstw zagranicznych, pro- 
dukujących ogromne ilości nasion, zwiedzałem 
Kleczę z podwójną ciekawością i chęcią porówna- 
nia jej z podobńemi zakładami niemieckiemi. 
Otóż po dokładnem zbadaniu przekonałem się, 
że Klecz zupełnie do nich niepodobna. Różnica 
uderza odrazu — ale nie w samej produkcyi, bo 
ta równie jest staranną jak w Niemczech. Różnicę 
znalazłem jedynie w kierunku, jaki obrał zacny 
p. Sławiński. Podczas gdy niemiecki producent 
nasion jest kosmopolita, który uprawia, wszystko, ` 
za co mu obiecują płacić: p. Sławiński jest prze- 
dewszystkiem przywiązanym do kraju “polskim zie- 
mianinem, a w dodatku wykształconym fachowo 
producentem nasion. To też on uprawia tylko te 
gleby i sto- 
sunków za odpowiednie uznał, a ostrzega życzli- 
wie współziemian przed temi, które z jakichkol- 
wiek powodów nie zasługują na rozpowszechnie- 
nie. W tym celu odbywa on ciągle próby, studyuje 
i bada wymagania i warunki uprawy wszelkich 
nowych, szumnie ogłaszanych w obcych katalo- 
gach roślin i wskutek tego najczęściej !płaci za- 
granicznej bladze ten haracz, który musieliby pła- 
cić liczni a mniej przezorni nasi gospodarze. Czyni 
to z gorącego poczucia obowiązku, wiedząc, że do 
jego opinii w tym dziale gospodarstwa odwołują 
się wszyscy, którzy sami nie umieją lub nie mogą 
odróżnić prawdy od fałszu. 


U 


: Kilka spraw mniejszej wagi pominąłem w tem 


sprawozdaniu, nie chcąc ich zbytecznie przedłużać. 
Nie mogę atoli pominąć bardzo miłego wrażenia, 
jakiego doświadczyliśmy na widok gorącego intere- 
sowania się sprawami rolnictwa i przemysłu przez 
p. Olszewskiego, Starostę w Wadowicach. Przybył 
on na zgromadzenie Towarzystwa jako komisarz 
rządowy — a nie wyszedłszy nigdy z poważnej 
roli reprezentanta rządu, umiał dowieść przemówie- 
niami swojemi, uwagami i radami trafnemi, że mo- 
żna pogodzić obowiązki surowe służby rządowej. 
z szczerą życzliwością dla rodzinnego kraju. Umiał. 
dowieść, że rozwój ekonomiczny powierzonego mu. 
powiatu leży mu na sercu i że potrafi i chce naj- 
silniej go popierać w granicach urzędowej swojej 


mało mamy energicznych, którzyby umieli. w 
czyn zamienić to, co uznali ża dobre. * 
W Wadowiekiem zebrało się kilku przyjaciół i po- 


h stanowiło zawiązać kółko rolnicze. Co uradzili, to - 


zaraz wykonali. Wnet przystąpiło do nich kilkuna- 
stu — a dziś już co tylko jest najintelligentniej- 


ʻi szego w: powiecie, do nich należy. Nic dziwnego —.. 
ia do ludzi stanowczych a wytrwałych świat ną= 
a leży Se 


Piszę dla zachęcenia innych do rychłego naśla- 


fdowania i zarazem dla tych, którzy nie pojmują, 
|jak może zawiązać się filia starego Towarzystwa. 


rolniczego, któremu odmawiają prawa do życia. 
powiem o niej otwarcie słów. kilka. e E 

“Od lat kilku rozlegają się głosy niechętne obu 
Towarzystwom rolniczym w Galicyi i mnóstwo mal- 
kontentów, pozywanych przez zarządy tych towa- 
rzystw o zapłacenie zaległych wkładek, woła libe- 
ralnym tonem: „precz z trupem“! 

Towarzystwo rolnicze centralne przeżyło się isto- 
śnie, ale przeżyło się takie, jakie było, t. j. takie, 
w-którem zbiegały. się dawniej wszystkie interesa 
ogólno krajowe, wszystkie myśli i uczucia patryo- 
tyczne. 

Przeżyło się — bo teraz gdy kraj ma autono- 
miczne instytucye, nie potrzebuje szukać sali to- 
warzystwa rolniczego do wypowiedzenia swych ży- 


rolniczych zgromadzamy się li tylko w specyalnych 
gospodarskich celach, a do tego istotnie stosowniej- 
sze gą liczne, choć małe prowincyonalne komnaty, 
aniżeli jedna wielka sala krajowa. Nie idzie jednak 
zatem, aby Towarzystwo centralne nie było więcej 
potrzebne, albo mogło być szkodliwe. Przyznaję, że 
w dzisiejszej formie nie jest ono takiem, jakiego- 
bym pragnął; ale jakieś ognisko, w którem zbie- 
gałyby się wyniki prac i wnioski prowincyonalnych. 
stowarzyszeń, w któremby omawiane. były sprawy 
rolnicze obchodzące kraj cały, jest i będzie zawsze 


| potrzebne. Zresztą wobec istniejących przepisów 


państwowych musi być ogniwo łączące rząd z rol- 
nikami całego kraju, choćby tylko dla wywalcza- 
nia subwencyj rządowych i słusznego rozdzielania 


dzień po zgromadzeniu i zwidzeniu 


czeń, skarg i nadziei. Dziś w przybytku towarzystw 


Dotknąwszy tej dla wielu drażliwej kwestyi, wy- 


z 


A 


są 
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pr. 10.000 litór procent od 87:26 do 37:50 str. — |spraw zagranicznych wręczył posłom zagranicznym |ezas świąt, w chwilach braku tematu i materya- dości przez radykalistów i zaślepiony tłam, który 
Bada-Peszt: pszenica 75 kllgra. (na wiosnę) od |memoryał usvrawiedliwiający zachowanie się swojej łu do zapełnienia szpalt.' W organach zaś cen. |nie widzi w nima niebezpiegzeństwa dospotyzmu ; 
(18:95 do 14— złr.; rzepak (sierp. —wrześ.) od 13 88 |w sprawie Hartmanna. Akt ten przesłzny został |tralistycznych pełno wycieczek na prawicę i jej | władzy wykonawosej, stawają38j ponad kousty- 
do —'— słr.— Berlin: pszenica żółta (kwiecień |jedynie posłom francuskim za grąnieę. frakeye — są one jednak tak błahe i bez sensu, tucyę i niweczącej wolność stowarzyszania Się. 
maj.) 42750; żyto —'—; spirytus loco 62-30, olej} Homdym 26 marca. Mimo zaprzeczeń rządu|że humoru podezas świąt popsuć nie zdołały, je-| Nord wyraża zdziwienie swoje, że gdy dzien- 
rzepakowy 53:60— — Bzczócin: pszenica —— włoskiego Standard obstaje, i to na podstawie į dno tylko budziły i budzą uczucie — politowania. niki paryskie breniły Hartmana „26 względu, iż 
——. sir.; rzepik (jesień) ——— zł. — Paryś:|autentycznych wiadomości, przy. swojem twierdze-| Uchwały Izby deputowanych, jak zapewnia zamach jego był zbrodnią polityczną, dziś bronią 
mąki 159 kiłogr. 66:25 złr,; Olej rzepakowy 77:50 |niu, że Włochy wtedy dopiero odrzneiły propo- | Vaterland, szczególnie te, które wyszły x inieya- Otera, który strzelił do króla Alfonsa i jego mał- 
słr.; Spirytus —— zł. — Wrocław: Pezenica|zycye rosyjskie względem przystąpienia do przy-|tywy samej Isby, nie cieszą się podobno przy- żonki, a to z powodu, że zamach jego nio miał 
—— gł; żyto —— xir.; owies —'— złr.; spi | mierza franeusko-rosyjskiego, kiedy rząd angielski |chylnością Izby wyższej. Ustawa o winaeh sztu- żadnego zwiąsku z polityką i że żal, jaki obja- 
rytus —— złe.; kukurudza —'— sł. — Kolo-|przedstawił im skutki takiego kroku. Kiedy na-|eznych natrafia w komisyi na wielkie wątpliwo- wia od chwili swego uwięzienia, powinien jednać 
nia: Pszenica —— sir, stępnie Franeya edstąpiła od zamiaru związania | ści, a nie lepsze widoki ma ustawa o zniesieniu |mu sympatye. Otero więc ma by ułaskawionym 
RZ się z Rosyą, sama Rosya zerwała układy z Wło- |legalizacyi. Oczywiście wiele tu zależy od stano-|dla tego, że zamach jego nie miał z polityką nie 
chami, gdyż przymierze z Rosyą bsz. udziału|wiska rządu; ten zaś, jak wiadomo, szezególniej wspólnego, dla tego, że jak zeznał, niemiał żad- 
Franeyi nie miałoby eelu, Również z antenty-|tej ostatniej ustawie, jest stanowezo przeciwny. | nego powodu do nienawidzenia króla i królowej, 
cznego źródła dowiaduje się Standard, że książę |O ile dotychczas można byłe zrobić spostrseże- |dla tego że, był przy zdrowych zmysłach, że nie 
Orłow zeszłej jesieni ofiarował Francji formal-|nie, rząd ze wszystkich wniosków wyszłych z ini- | ulegał manii zabijania. : 
nie sojusz przeciw Austryi i Niemcom ná tej pod-|eyatywy Izby deputowanych, tylko ustawie o ko- Wosoraj odbyły się wybory do nowego. parla- 
stawie, iż Rosya ma mieć zupełnie wolna ręce lejach drugorzędnych okazał się przychylnym. mentu avgielskiego. Dotychezas święsońo w An=- 
na półwyspie Bałkeńskim, a natomiast Rosya za |Sądząc atoli $ ubolewań jednego z organów pół-|giń niedzi le i dni świąteczne, których sresztą, 
ręcza Francyi zwrot Alzacyi i Lotaryngii i przy- urzędowych, zdaje się, że i ten projekt navotyka bardzo małą liczbę obehodzi Kościół anglikański, 
rzeka zachować się przyjaźnie wobec planów |na wielkie przeszkody w Izbie wyższej, Niektó-|2/e katolika Irlandya obchodzi dzień drugi W.: 
francuskich względam Belgii. Propozycye te zro-|rzy członkowie komisyi obawiają się mianowisie, | Noey, a nawct sami protestanei święcą go. Prze- 
biere były wprost Waddingtonowi, a tojże w razie sprzymierzenia się kolei drugorz*dnvch «naezenie prz:to dnia tego na wybory byłó bar- 
z nakazu Gorozakowa, ale bez wiedzy Cara, który | powstanie'weale niepożądana konkureneya dla liaij dzo nief rume i dało prasie angielskiej powó 
miał być skłoniony przez, faktyczne zawarcie|głownych. Inni zaś ezłonkowie komisyi są tego do skarg, a whigowie umieli x tego ukuć. broń 
przymierza do wojny z Niemcami i Austryą. zdania, iż wpierw powinien być wyprasowany o- przeciw rządowi oboenemu, Wiadomo, że w. mo- 

Londyn 27 marca. Księstwo Walii wyjechali |gólny plan eałej sieci kolei drugorzędnych. które wie wyborerej d 23 b. m. Hartington przypu- 
wczoraj do Niemiee. mają być budowane. Zanim tedy różniea zdań szezał, iż jeśli gabinet Boaęonefielda utrzyma się 

Cherbourg 27 marca, Królowa Angielska, |usuniętą zostanie, upłynie trochę esssu i sprawa | Przy władsy, wejdzie w bliższe związki ko Niem- 
która dzień wezorajszy przepędziła ma strtku, |dozna zwłoki. Trudno jednak przypuszezzć, aby eami i Austryą, a takie związki zwróciłyby się 
wysiadłs na ląd o godz. Dej i adprowadzoną była | projekta do ustaw, już w Izbie daputowanych u- | przesiw jednemu lub dwom innym moGarstwom, . 
przez raczelne władze do dworca kolei i odje-|chwalone, zostały po prostu w komisyneh Izby |a szezezólciej przesiw Franoyi; dla tego. mowea 
chała do Baden-Baden. wyższej pogrzebane. W ogóle są sprawy niewąt- oświadctył się przeciw przymierzEow! austryaeko- 

Madryt 27 marza. Jezuici nabyli zamek księ- | pliwie ważne i pilne, przeto Izba wyższa nie m9- niemieckiemu. Z tego powodu Nordd. Alg. Ztg 
cia Ossnny pod Madrytem. że ja bez ogródki usuwać z parlamentarnego po- mówi, ża sni Niemey, sni Austrya nie myśią etam 

Petersburg 26 marea. Gołos podnosi wiel-|rządku dziennego. wać przeciw Franeyi, ani też wciągać Anglię do. 
kie znaczenie polityezne adresu polskiego pod-| Z obowiązku dziennikarskiego zapisać jeszcze | tej polityka. Błędnem jest prsypuszezenie, jakoby | 
ozas jubileuszu earskiego, gdyż wyraża on zape-|musimy dwie wiadomości, nie biorąe żadnej za | **ymierze dwóch państw musiało. się. zwracać = 
wnienie szanowania zasady monarchieznej i trzy-|ieh prawdziwość odpowiedzialności. Otóż według | przeciw trzeciemu. Niemey i Austrya nie żywią. 
mania się zdala od agitacyi rewolucyjnej, mają- |doniesienia jednego z dzienników prażskich przy- zamiarów nieprzyjaeielskich, bądź przeciw Fran-, i 
eej na celu obalić trony i rozbió społeczeństwo. |być ma w tym roku N. Pan 'do Galicyi, podobno | eyi, bądź przeciw Rosyi i że zwiąsek Niemiec 
Dziennik ten oświadeza, że każdy Rosyanin musi|pod jesień, na otwarcie nowego gmachu. sejmo-|* Austryą ma na eelu utrzymanie pokoju i nie- 
nabyć przekonania, iż stesunek społeczeństwa pol-|wego we Lwowie, w skutek ezego ma być budo- | 4opuszezenie, aby kto trzeci naruszył takowy. 
skiego do Cesarza polega na podstawie przywią- | wa przyśpieszoną. Drugą zaś wiadomością jest 8; stem zabezpieczenia się przaciw wojnie -Jest 
zania i miłości z jednej strony a zaufania x dru- doniesienie o koronacyi arcyksięcia Rudo fa na zbawienny ; ale nie jest zadaniem Niemiec lub 
giej. Najlepsza to rękojmia przyszłości. Gotos króla Węgier. Odkąd następea tronu. osiąznął Austryi wciągać do tego systemu Anglię, albo też, 
spodsiewa się, że bliską jest chwila, w której Po-|wiek potrzebny do pełneletności według ustaw jrozłączać Anglie z Francyą. Owszem bliski zwią- | 
lakom będzie można dozwolić, aby poświęcili wszy-|domu panującego w Austryi, kilkakrotnie poru- zek Anglii z Franeyą uważany jest w Berlinie 
stkie siły swoje spokojnemu rozwojowi i pomyśl-|szano w kołach dworskich myśl, aby stózownie ji Wiedniu „za rękojmię pokoju. Prędzej rozdwo- ; 
ności Polski oraz sławie monarchy i państwu. do tradycyjnego zwyczaju jeszeze za życia ojea | Jeue Anglii i Franeyi ściągnąćby mogło PR 

Petersburg 26 marca. Zeszłej nocy wykry |koronówanym został na króla węgierskiego. Ża- |aniżoli ieh. zobojętnienie i odosobnienie jedne, 
to tajną drukarnię w domu Kozłowa przy uliey jręczyny arcyksięcia znów dały powód:do podnie- | % nich. Dla tego Niemoy i Austrya poczytują 
Mieszezsńskiej i aresztowano 16 osób w niej za-|sienia tej myśli, jakkolwiek decyzya żadna w tej związek Anglii z Franeyą za rękojmię pokoju, £, 
trudnionych. Właścieiel lokalu, tapicer, nie wie-|mierze nie zapadła. W. każdym razie koronacya nieznajomość tylko stosunków mogła lorda. Har- 
dział podobno, czem się zajmują trzy osoby, któ-|nie odbyłaby: się przed przed ślubena, lecz po|tingtona naprowadzić na domysł, że Niemey. z Au- 
re tam nieszkały. Znaleziono wielsą ilość dru-|ślubie, aby księżniczka Stefania mogła być rów- stryą cheg roabić przyjaźń Anglii i Frańoyi. Nie 
ków. Aresztowani nie pooxynili dotąd żadnych |noeześnie koronowaną na królową Węgier. wolno przeto w interesie swej party wprowadzeć 
zeznań. W piątek przed świętami odbyła się w Wie-| W biąd wyborców angielskich, 
dniu dwugodzinna: narada ministrów wspólnych, 
w.sktórej wzięli: udział :także pp. Tisza i hr. 
'Taaffe. Co się tyczy przesilenia w ministerstwie 
wspólnem, rozwiązanie według -Budap. Corr. na- 
nastąpić ma dopiero w połowie kwietnia, w któ-|. 
|rym to czasie Cesarz przybyć ma do Pesziu. 
A Według doniesień dzienników peszteńskich u- 
kończone «wreszeie \ zostały długoletnie narady i 
rokowania «między: ministerstwem wojny. a obu 
ministerstwami obrony. krajowej, względem wy- 
jpracowania nowego postępowania karnego woj- 
skowego. Ułożono już nowy projekt, na który się 
oba rządy zgodziły i który jeszcze w ciągu bie- 
żącej sesyi przedłożony zostanie obu parlamen- 
tom do konstytucyjnego traktowania. 

Prezes gabinetu rumuńskiego Bratiano, który 
jeździł do Prus i wracając przez Wiedeń miał 
posłushanie u N. Pana wyraził się wobee re- 
daktora Presse z zadowoleniem o swojej podróży 
ja mianowicie, że Austrya i Niemey. rozciągną na 
Rumunię skutki swego porozumienia. Zakrawałć- 
by to na weiągnięcie Rumunii w zakres przymierza 
jaustro-niemieckiego. 
| Podajemy powyżej artykuł Nordd. Allg. Ztg 
wskazujący zamiary rządu pruskiego pod wzglę- 
dem dalszego traktowania sporu między państwem 
a Kościełem:w 'eelu doprowadzenia stopniowo do 
zgody. Zapowiada tu rząd przedłożenie sejmowi 
ustawy, któraby dała rządowi 'prawo stosowania 
ustaw majowych po jego woli, *o jest pomija- 
nia ich. 
| „Dziś miał być ogłoszony w Paryżu dekret rzą- 
dowy, znoszący zakony niə uprawnione, przede- 
'wszystkiem zaś makon Jezuitów, a to na mocy 
dawnych ustaw, wyszłych już z użycia, bo unie- 
ważnionych przez konstytucyę, która pozwalsjąe 
stowarzyszać się, tem samem vie może tamować 
stowarzyszania się w eelu duehownym. Dekret 
świąteczna cisza. Dzienniki poświęcają się rozmy- ten jest po prostu ordonansem, na wzór tego, ja- 
ślaniom nietylko nad tem, 60 było, ale: także nad* kim Karol X naruszył zawarowaną w konsty- 
tem, eo będzie; zbyteczna dodawać, że bujna|tueyi wolności druku. Dekret Karola X sprowa- 
fantazya czasami za dalako je prowadzi w. kom- |dził rewolueyę r. 1830, dekret Freyeineta w 50 
binacyach i domysłach, ale to rzesz zwykła pod- |lat później wydany, przyjęty jest okrzykami ra- 


onych w kraju. Posławcie wigo panowie malkon- 
tenci nową taką instytucyę 0 odpowiedniejszej for- 
mie, a wtenczas nietylko będziecie mieli prawo do- 
magać się rozwiązania starego. towarzystwa, ale 
prawdopodobnie już go nie znajdziecie, bo my pier- 
wsi pójdziemy pod nowy sztandargi damy wam do- 
wód, że nie o tradycyę, ale o rzecz nam chodzi. 
Obalać jednak to co jest i co uczciwie lat kilka- 
dziesiąt krajowi służyło, a nie przygotować ani je- 
dnej cegiełki na nową budowę, to ani szlachetnie, 
ani patryotycznie, ani — 2 przeproszeniem — To- 
zumnie. l 
Ale wróćmy raz jeszcze myślą i sercem do Wa- 
dowie. Niech pożyteczna działalność i rozwój tam- 
tejszego filialnego Towarzystwa będzie dowodem, że 
niekoniecznie potrzeba się fundować na grobie: to- 
warzystwa centralnego lub ubiegać się o zupełną 
od me. nieas iit am 5 korayioig dlámikrajú | ae KARZE 
pracować; niech będzie właśnie dowodem, że cią- |. 
gła styczność i dobre pojęcie wzajemnego sbowia: ; (NADESŁANE). 
ku z Towarzystwem. centralnem, jakiem. odznacza RET 
A filia aaa; prenna się wielce do uzy-| 
skania potrzebnego wpływu i powagi w okolicy, a £ ć ; 
nareszcie ułatwia. filii ko adania kaeni e „Z powodu dłuższej nieobecności w dómu, dziś dv- 
- dowych, któremi komitet towarzystwa : centralnego | P'S"? odpowiadam na korespondencyę p. Tadeusza 
wyłącznie rozporządzać ma prawo. Romera w kronice Czasu z 19 lutego umieszczoną. 
yczę serdecznie Stowarzyszeniu rolników w Wa- Przyznaję, że według $ 28 ustawy drogowej „o po- 
'_dowiekiem, żeby się jak najpomyślniej rozwijało i |frzebie nowej drogi gminnej stanowi Rada gminna 
w myśl pierwotnego projektu swego, jak najrychlej moto z przełożonym obszaru dworskie- 
przygarnęło do siebie włościan tamtejszej; okolicy. |Ś. 5 ale ta sama ustawa w § 27 orzeka, że „Wy- 
W kółku rolniczem bowiem, gdzie kapitał i intel- dział Rady pow. rozstrzya spory drogowe tak między 
ligencya tak dobrze są reprezentowane, nie powin- gminami jak obszarami dworskiemi“. „Przy zmianie 
no brakować przedstawicieli pracy fizycznej i wie- kierunku z Jodłownika ku Słupi właśnie zaszedł taki 
kowego doświadczenia. wypadek, że nie. zgodziły się gminy z przełożonymi 
- Daj też Boże, aby Towarzystwo centralne, ta sę- obszarów. Wydział Rady pow. spór ten pomiędzy 
dziwa macierz, po wielu latach niedoli i łez nad | onsmi rozstrzygnął na podstawie $ 27; gdy u- 
niewdzięcznością synów, odmawiających jej pomocy, chwała co do kierunku drogi stała się prawomocną, 
|. pocieszyła się jeszcze kilkoma: takiemi córkami, jak przedłożył Wydziałowi krajowemu plan i potrzebę 
serdeczna, pracowita: ido kraju przywiązana wa-| 008i I uzyskał subwencyę dla gmin na wywłaszcze- 
dowicka córa! 0 4 nie: gruntów: s: , i » 
SZEŚC ZA Gdy Wydział powiatowy dokonał wytknięcia drogi 
Tygodnik finansowy. 


i wywłaszczenia, gmina i obszar dworski Jodłównik 
zmienia kierunek 'drogi, nieczekając na rezolucyę 
Pe 7 A Wydziału roboty rozpoczyna. Sądzę, że po wyłusz- 
Jak w poprzedzającym tygodniu tak i w ciągu | czeniu tej sprawy słuszny naten Powód wi qirzeafłej 
dwieżo ubiegłego tygodnia kupowano przeważnie | koręspondencyi twierdzić, że gmina Jodłownik wraz 
tylko papiery lokacyjne. W zakupowaniu rent, 1o-|z przełożonym- obszaru dworskiego postąpiła niele- 
= sów pożyczkowych i pryorytetów lepszych kolei |-slnie i że to główny powód opóźnienia budowy 
. żeleznych tendencya ustala się coraz bardziej i drogi. ` 
w tranzakcyach o te papiery biorą także udział] Na zarzut p. T.R., że nie przedłożyłem aktów tej 
kapitaliści pozagiełdowi. W. akcyach kolei żelaz- | sprawy starostwu w Limanowy, odpowiedzieć winienem, 
nych pozachodziły pòd względem kursu w stosun-|żeę gdy objąłem prezesostwo Rady pow., wstępne 
ku do poprzedzającego tygodnia małe tylko zmiany | czynności postahowionć na 2 lata wpierw nie weszły 
natomiast w kursie akcyj bankowych i przemy-|pyjy w życie pomimo, że p. Tadeusz Romer: pia- 
słowych, szczególnie akcyj przemysłu górniczego | stował urząd ivspektora dróg gminnych i miał sobie 
zaznaczyć wypada podobną zniżkę. Ogłaszanie co-f oddane za życia śp. Marszałkowicza przeprowadzenie 
raz większej liczby bilansów bankowych udowad- tej drogi. Za współudziałem Wydziału pow. teren dla 
nia jak najwyraźniej, że zyski w przeszłym roku | drogi nabyty. zarządowi -dróg oddałem, robotami około 
zebrane były tylko przypadkowemi i powtarzać |qropi za pomocą p. Starosty zarządziłem. Skopuł, na 
się nadal w równej mierze nie mogą. Wynikły |;skim się wszystko zab zymało, wynikł z postępowania 
one głównie ze sprzedaży papierów, któremi banki | miny :i ‘obszaru: dworskiego w Jodłowniku. Gdy wła- 
od czasów przesilenia były obarczone. Tak" n. p. 
Zakład kredytowy austryacki, który w końcu roku 
1878 posiadał wartość 11'/, milionów złotych reń- 


ściciel gruntu, na którym miało nastąpić połączenie 
ldwóch kierunków drogi, odniósł się do Monarchy, 

skich w papierach giełdowych, posiada obeenie 

tylko wartości 61/, milionów, chociaż kura z d.| 


Starostwo poleciło przedłożyć sobie akta. Wezwanie 
a o wy inat w lutym 1879, a. pomimo cho- 
0 “y Ą roby.. gekretarsa Wydział uchwalił w czerweu 1879 
31-go grudnia r. 1879 był: wyższym: od kursu | przedłożyć A edt akta, co się też stało za mego | 
81-g0 grudnia 1878 r. Banki poprawiły wpraw- |nrzędowania.: Po tem faktycznem wyjaśnieniu, które 
E dzie, swe interesą przez pozbyeie się tak' znacznej |'qokumentami potwierdzić mogę, sądzę, że upadają 
| Jeby papierów giełdowych a korzystając przy |garzuty p. T. R., jakobym tę sprawę był zaniedbał, 
= joh sprzedaży ze stosunkowo niezłego kursu mo- 7 TAR EA I EE 
gly znaczniejsze zyski wstawiać w bilans, ale tof YJ Kinks: 
|. się co rok powtarzać nie będzie, zyski natomiast | ZET 
|. wykazane z czynności bieżących tylko“ miernemi | „. 5 
nazwać można. Zjawiła się nadto w bankach wie- P 


Koszta transportu za 100 kilo zboża wynoszą: 
s Krakowa do Wiednia 1 słr. 8 cent, z Krakowa 
do Wrocławia 1 markę 48 fenigów, ss Lwowa do 
Krakowa 96 cent. 


: Skrzydlna 18 marca. 


sugi „dolę ei 


ady zez 


| Ostatnie telegramy „Czasu.“ 


Paryż 30 marca. Journal officiel: ogłasza do.: 
kret rozporządzający rozwiązanie zgromadzenia 
Jezuitów, oraz zamknięcie i opróżnienie ich za- 
kładów w ciągu trzech miesięcy a zakładów nav 
ukowych do d. 31 sierpnia. Dekret ten w moty- 
wach swoich zwraca się ku temu, że muozuele. 
narodowe oświadezało się wielokrotnie przeciw: 
(dłaższemu tolerowaniu tego zgromadzenia. Drugi 
dekret wylicza formalności potrzebne: dla  dtrzy- 
mania upoważnienia przez inne: zakony nieupo- 
ważnione i oświadcza, że zakony, które nieotrzyma- 
ją upoważnienia, zostaną zwinięte. 

Kabul 29 marca, Między Kabulem a Gan- 
damate rozpoczęły się na nowo kroki” wojenne. 
Nieprzyjaciel uderzył d. 26 b. m. na warownię 
Battye, zabił 13 Anglików, ranił 19. Napad zo- 
stał odparty. 


$ 


l 


RZEGLĄD POLITYCZ 
deńskich w ostatnich exasach niedogodność innego l ginda 


rodzaju. Przez zrealizowanie znacznej liczby pa- | 

_ pierów giełdowych i przez spłacenie pownej liczby 
sku dz ei bankowych pomnożyły się w nio- 
SZ sposób zasoby gotówizny w bankach, któ- . Baden-Baden. 27 mires. Królowa W ikto- 
-rych z korzyścią na razie użyć nie można. Port-|ņ va przybyła tu dziś po południu. z eórką swoją 

A fele wekslowe zmniejszył się wogólności sku- ka. Beatryczą. rd oF 
~ tkiem stagnacyi w handlu i przemyśle. Celem| Paryż 27 marca. Dziennik Voltaire ogłasza 
oprosentowania gotówki wano! kasy ban- ldłagą rozmowę swego londyńskiego koresponden- 
kowe, instytucye te okazywały w. elką > skłon- ta x Hartmannem. Hartmann oświadczył .po- 
ność do popierania gry giełdowej i mają Znów |nownie, że doniesienie Central News. 0 jego mnie- 
w lombardzie krótkoterminowym zaangażowane | manom przyznaniu się do.zamąachu w Moskwie, 
znaczne sumy. Tłumaczy nam te pouer jest fałszywe i dodaje, że nie myśli wyjechać. do 
nadmierny. popęd do „esbeków na aa Ameryki. Odpiera on także twierdzenie, iż jest 
kursu papierów spekdlacyjnych, ale symptomatów mihilistą i nazywa. się soeyalistą rewolucyjnym. 
togo rodzaju nie można nazwać zdrowemi. __ _ |Niję wątpi on, że w końcu sprawa jego zwycięży. 
z tyeh to Prsyszya (maniejszyła się dziś tak| Paryż 28 marea. Le Temps pisze: Obiegają. 
znacznie chęć zakupywania papierów Mer Pula rozm te pogłoski fantastyczne o osnowie i ogło- 
nych i skutkiem tego sniżka w tym Te zsju pa-|szeniu postanowień rządu pod względem nieupra- 
 pierów ozyni nie zbyt znaczne ale ciąg A kj iwnionych. zgromadzeń zakonnych. Jedne zapowia- 
- W walutach objawia się ciągła zwyżka. a |dają wygnanie. obcych Jezuitów, inne twierdzą, że 
dwudziestofrankówki płacono już w ciągu tygo-|w skutku przedstawień robi _gabinetowi, rząd | 
dnia po 9:50. - zaniecha wydalenia i że one kroki będą 
odłożone. Wszystkie te wiesel Bą wymyślone. De- 
'Telegramy zbożowe Gazsiy Lwowskiej |krety są podpisane i we wtorek ogłószone zostaną. 
z d. 25-go marca. — Wiedeń: pszenica 13:92 do akg 0e takiej cechy, jaką im przypisują 
1395 słr,; żyto od 11— do 11'30 słr.; okowita |samowol nie. Le Temps zaprzecza, aby minister 


Depesze ielegraficine. 


po poł. Renia papierowa 7335. — Renta srebrna 


uwolnienie jego albo karę śmierci. W końeu Porta 
o Ć kk 48:80. —- Renta złota 88:65. — Losy = r. 1860 


odpycha stanowezo zarzut, jakoby chciała usunąć 
winnego z pod zasłużonej kary. Komisya lekarska! 
zbierze się jutro w poniedziałek: 

Kair 27 marca. Konsul niemiecki Treskow. 
mianowany został członkiem "komisji: likwida- 
eyjnej. j i AR 

Nowy Jork 29 marca. New-York: Herald, 
otrzymał telegram z Panamy, donoszący, iż we- 
dlug nadeszłych tam wiadomości z Limy z d. 18 
b. m. Chilijezyey ponieśli porażkę w powiecie 
Moquegna i stracili 1300 ludzi. 


|Brebre —-* —. Napoleony 9'47. — Lorkarćy 
86 30. — Losy x roku 1884 173—. — Akeye 
kolei Kazola Ludwika 26225. — Akeyo: koli 
Juwowsko-Czerniowieckiej 164—. — Akeye kolei 
węg. półn-wsekodn. 147:75, — Anglo-Bank 15350. 
Obligaeye indemn. galie. 98:25. — Losy prem: 
węgierskie 115— — Akeyo kolei Koszycko-Bog. 
128:75. Akeye kolei półn.-zach. austr. 168:75. — 
8% Listy zast. hipoteesne 10125 — Marki 58 40 
Ruble 12475, — 8% Listy zasta, galio. Zakładu 
krożyt. Ziem. 98 50. 
Uspcszobienie giełdy: stałe. 


RPA ZAK, 


W polityee wewnętrznej austryaekiej zupełna, 


REDĄKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
Amtoni Kłobukowski. 
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Uwiadomienie. 


i dóbr skarbowych w Bolechowie 
lasów (a zatem z wykluczeniem 
(832 2-3) 


C. k. Dyrekcya lasów 
sprzedaje Pp. właścicielom 
handlarzy) w roku bieżącym: 

ź sadzonek sosnowych. 
DORN sadzonek świerkowych z rozsa- 


100300 sadzonek jodłowych z obsiewu natural- 


1 006 sztuk sadzonek świerkowych 1 do 2 letnich 
% oposztuje 1 ZM. S4ct >. 5, 

4,000 sztnk sadzonek świerkowych 3 letnich ko- 
sztuje 2 Złr. | 

1,000 "sita sadzonek świerkowych 4 do 6 letnich 
kosztuje 3 Złr. i 

4,000 sztuk sadzonek 
kosztuje 1 Złr. 50 ct. i ; 

1.000 sztuk sadzonek jodłowych 2 letnich kosztuje 
1 Złr. 20 et. e 

1.000 sztuk sadzonek jodłowych 3 do 6 letnich 
kosztuje 1 Złr. 80 et. 
Prócz sadzonek sprzedaje c. k. Dyrekcya: 

100 kilgr. nasienia sosnowego za kilgr. 1 Złr. 50 ct. 

660 kilgr. - s5 świerkowego za 1 kilgr. 70 ct. 


Nasienie jest własnego zbioru. 


Zamówienia tak na sadzonki, jakoteż nasiona przyjmuje 
c. k. gal. Dyrekcya lasów i domen skarbowych w Bolechowie 
do 20 kwietnia 1880 r. : Si 
Uprasza się Pp. zamawiających o dokładne i wyraźne po- 
danie adresu, niemniej ostatniej stacyi pocztowej oraz kolejo- 
wej. celem, by z najbliższej bądź stacyi kolejowej, bądź poczto- 
wej wysełkę uskutecznić. $ > 7 
Nasiona niżej 25 kilgr. wagi, wyseła się zawsze pocztą 
za pobraniem należytości, zaś w większej ilości wedle życzenia 
zamawiającego pocztą lub koleją za pobraniem kolejowem. 
Dostawa do kolei lub poczty i opakowanie będą wedle 
rzeczywistych kosztów policzone. ae 


C. k. Gal. Dyrekeya lasów i dóbr skarbowych. 


Bolechów dnia 18 Marca 1880 r. 


sosnowych 2 do 4 letnich 


Siegler. 


majątków Arcyksięcia Albrechta, 


tylko ze znanego jako wyborne prawdziwego i niezbiera- 
mego mléka własnych majątków wyrabiane, oprócz cukru bez żadnego || 
dodatku, nadaje się do każdego użytku dla, dorosłych, tudzież dla kar-| 


mienia dzieci zarówno. świeżego krowiego mléka. 


Do nabycia w słoikach po 38 cnt. u 
Ant 


oniego Hawel 
Arcyks. centr, skład mlóka w Wiedniu. 


w Krakowie. 
Q©strzeżenie !! 


Kilku kupujących donosi ram, że w rozmaitych miejscach kręcą się lu- 
którzy opierając się na dobrej sławie, jaką się nasza firma cieszy, udają 
aby sprzedawać towar zupełnie do niczego. W interesie na- 
widzimy się zatem spowodowani oświadczyć, iż wogóle 
które spro- 


“(63 


EERE 


dzie, 
naszych ajentów, 
szych Szan kupujących 
nie wysyłamy podróżnych ¢ łyłko za te wyroby ręczymy, 
wadzane są wprost od naszej firmy ? 


Erate Wiener Wiische-Fabrik 
WIEN, KOELLNERHOFGASSE Nr. 4. 


Upraszając o dokładne zwrócenie uwagi na ten adres, ośmielamy się za- 
razem przedłożyć wyciąg naszego znów zniżonego cennika. 


12 angielskich chustek batyst. abrąb. . . —*75| Gust haftowane frame. kaftaniki noone . 2'-- 
Kalesony męzkie z dobrego płób m. . . —*75| Spodnice damski pięknie przystrojone . 2— 
Obrusy stołowe wię! sze 1 msiej. ze różnoko]. —*75 | 6 pięknych plócień. chustek do nosa bisŁł 2— 
Majtki damskie, piękaie przystrojone . . —*75|6 adamassk. ręczników dłuzich . . . 2— 
Kaftamiki noone p g . . —5|6 adamaszk. serwet dużych pięknych . . 2— 
Prawd*iw: kolorowa koszula owford . . 1— | Pigkne adamaszk. o WoW E B= 
Kalesony z dobrego :łótna przędzinego 1'— |Kolorwe obrusy z frand>l, iub bez nic: 2— 
6 potrójnych lub pogawórnych kołnierzyków Piękne płócienne koszule damskie fantaisie 
nainowsz'go kroju +4. 6 , « „ E lub dziergane . . . . . « . e. 2— 
6 płócien. chustek do nosa p: rooz. czyste płót. 1-— | Piekne franc. koszula kretonowe gust. . 2— 
6 gus'ow chustek batyst otrąbion. modnis 1:— | Ręką haft płócienne koszułe damskie . . 3' — 
6 par meonych skarpetek . « « . . . 1:— | Kokr. garnitury do kawy na 6 osób. . 3— 


Koszule damskie płócienne lub szzf nowe 1— | Garnitury adamaszk. na 6 osób. . 


Majtki. damskie o: rąbione fantaisie . 1:— | Prawdz. rumbur, prześcieradła bez szwu 2:5013 — 
Doiro obrusy na 6 osb - . . . . . 1:— |6b.łada. płósien. chustek gust. dar. 150 213 — 
Kafianiki nocne obrąbione fantaisie piękne 1— | Pigkue rumburskie koszułe . © - . . » 3'— 
6 piękr. ko/niersyków damskich modnych 1:20 | Spodnice pięknie haftowane » . . . . 3: — 
1 biata koszula z potrójnym gorsem . . 125 | 30 łokci płótna na pościel prawdz. kol r. 6— 
Białe spodnice pięknie przystrojone 1:25|380 „ płótna prsędz . złr. 5:50, 6, 7 i 8— 


6 czysto płócien, ściereczek kuchen. szar, szłók 1:25 
6 pięknych ściereczek do kurzu z8 ezlak. 1:25 
Piękne :iałe koszule męzkie z potr `j. gorsem 1:50 


30 kc 
Koszule kretonowe poręcz. prawdz. kolor. 1 z 


30 


Koszula oksfordzka prawdy, Kol TOWA '50.| getunek 5/, szer. . . . złr. 10, 12 i 14— 
Piękne kalesony z rumbursk. płótna JET |= TZT TERE ZZ ARE RZ E A PORZÓWK 
Piękna koszule damskie fantaisie . . . 150 Ochrona przeciw zumnu. 
Prawdr. płócienne kossule damskie z testen. 150 | ' igkne kaftaniki siatkowe tylko . . . . —*75 
Gust haftow. majtki damskie z najlep. szyf onu 150 | Piękne ciepłe kaftaniki trykotowe tylko . —*75 
Gustowne haftowane kaftaniki damskie z Cężkie kaftaniki lub kalesony . e e — 90 
najlepszego szyfnu . . . . . . . 150 |Pigkne kalesony trykotowe lub kaftaniki . 1— 
Biaże spodnice gustowiie przys'rojone . 150 | Kaftaniki barchanowe lub majtki ustroj. . 1:— 
6 par pig nych potrójnych mankietów . . 1'50 | Bardzo piękne kaftaniki krepowe 1:50 
Prześcieradła b. szwu 3 tok. dług. łk szer. 1:50 | Spodnice barchanowe ciężkie . . . . . 1:50 
6 par dobrsch skarpetek lub pończoch. . 1:50| Kaftaniki jedwabne . . © . : złr. 1 i 1:50 
Obrusy na 6 osób prawdz. kilo. . . . 150 | Kaftaniki barchanowa ciężkie. . . . . 1-50 
Białe obrusy adamaszkowe */, *, . . . 150| Kaftamiki lub kalesony Nordpol . 2:— 
6 d żych bs rdzo ł«dnzch serweć . . . 1:50|6 par zimowych skarpetek . © e. e « 2:— 
Pra: dz. angiel. koszule oxford., pcrzczony Kaftamiki mękie i damskie lab majtki z 
prawdziwy kolr . . . . .:. . . 2—| pięknej weby merynosowaj . . złr. 2 i 2:50 


liczne spodnice moira . . złr, 250. 3 1 850 
B. pięk. spodnice flanelowe gust. złe. 2:50. 3 i 3:50 


licz. ręką haftowane koszule balowe gustow. 2— 
. 2:— | Śliczne szlafroki flanelowe . . zr. 8, 9 i 10— 


Pięknis haftow ma koszule damskie . * 


AWA wybór bieltany wsselkiega rodzaju dla chłopeów i dziewcząt, 

zmy ma wyprawy dls dam i mężczy. iękniej a= 

Sab nch Liska ACz mężczy.n do najpiękniejszych gatunków po mejtam 

Nieodpowiednie towary przyjmuje się z największą chęcią 

do odmiany. (537-2-8) 
DF DARMO gr l 


1 piękny szlafroczek damsk 
przy zakupnie towarów za 50 złr. 


Obszerne cenniki ill słtrowane darmo i opłatnie. 


%* 
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: 
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AA AO aaa 
Zgęszczone mléko 


CZAB z Środy 81 1880. 


s, CZAPLICKI, rytownik 


w Krakowie, ul. Franciszkańska, naprzeciw kościoła. 
i Ikie pieczątki do laku i farby, jakoto dla szkół 
a och. T. maszynki do farby same zasyca- 
jące się, praski do suchego wyciskania, guziki liberyjne, 
siekierki do cechowania, numera do wypalania itp. 
elkie rzeźby, oraz: rytuje herby, monogramy 
MESA e srebrze i innych metalach. 
Nabyć można skrzyneczek blaszanych z farbą do pieczątek i wogóle w zakres 
ój dmiotów. sa E 
a "Wozelkie L wykonywują się starannie, prędko i po cenach bardzo przy- 
stępnych; zamówienia zamiejscowe za zaliczką lub do woli zamawiającego. 
Na żądanie wzory robót posyłam franco. (622-5-) 


EIEZEREKERERENISWTREZKAREEAEKY) 


A BAJE 


- 
9 
8 
y 


J. 


przy ulicy Grodzkiej pod L. 89, w domu Wgo Goebla, 

poleca Szanownej Publiczności elegancko i gustownie wykonane wyroby z 

bursztynu, rogu, pianki, kości slonip Ti vek , kamienia, marmuru i me- 

w, J i i 

jiki piankowe. arniczki, cybuchy z bursztynami, wiśniowe, badeńskie, kd 

SME Sai , Oraz portmonetki , kule bilardowe, kule do kręgielni A 
z drzewa lignum sanctum, kręgle grabowe, szachy, arcaby, domina, laski. © 

Za dobry gust, rzełelne wykonanie roboty i przystępne 

ceny Tęczy. 
BU" Tamże można pobierać nanko sztuki tokarskiej. ŒE 


OESE EICHE OWOCE OLA EJ 


(145-4-) 


G N: Pi A 


CD a 


7% łości lub w częściowych sumach od złr. 50,000 wzwyż; mniejsze 


: 
na J'a DP 
pożyczki na tabularne dobra w Galicyi na 


»', pret odsetek 
przez podpisanego Zastępcę. (887-2-4) 
J. U. Dr. Wenzel Linhardt 
Advokat, Elisabethstrasse N. C. 1080, II, in Prag. 
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OpGOO 


DE 


- BERGERA LEAARSKIE 
MYDEO SMOLOWE 


ane jest od 10 lat z bardzo dobrym skutkiem w Aw- 
icmoscoi, Holandyi, Sawajearyi, Bumu- 
mii, £ 6. d. przeciw ATZ 3 ; 


wyrzatom skórnym wszeikiego rodzaju: 

- tudzież wszeliiiej miecsystośei cery, : 
szczególniej przeciw świerzbowi, liszajom chronicznym i łupieżowym, strupowi, zebraniu tłuszeżu, 
łupieżowi głowy ibrody, piegom, plamom wątrobianym, tak zwanemu miedzianemu nosowi (czer- 
woności nosa}, odmrożeniom, poceniu nóg i przeciw wszelkim zewnętrznyia chorobom glowy- 
dzieci. Prócz tego może być każdemu polecone jako środek do mycia czyszczący skórą. _ 

Cena sutasi s opisem użycia 35 e. 

Bergera mydło smolowe zawiera 40% zgęszoz. smołowca drewnianego. jest 

bardzo starannie przyrządzóne i odróżnia się znacznie ed wszelkich innych mydeł? smołowych 

w handlu. = (elem unikuieni: cmamień = 


eń — (14 12-80) 
maloży żądać w aptekach wyraźnie ! 


polesene przez ad ia lekarzy, | | 
móryl=€i ęgeaecha; 


9 


= 


| uł omm 


i swašać na zielone epankew. 


| - Bergera mydłe i tutaj odbity mak 
|. 'smolowe  eekronmy. 


Jedyny zastępca dla kraju i zagranicy: Aptekarz: €- Wielt w ©bGpawie. 
Główny skład w FGrakowie u apa PP. H Stockmara, W. Redyka, A. Dylskiego; we 
Lwowie u P. Mikolascha; t:kże do nabycie w apt. E Jakubowskiego w Nowyma Sąezu, 
F. Buczka w Kkelibuaszewy. N»hlika w IPezemyślu, Kalinowskiego w Rzeszowie, 

: Blumenthala w Żyweu. Ranka. Tenczyna w Tarmewie i we wszystkich miastach w Galicji. 


H. MELZER 

L ES ajent dla 
Odznaka wystawionych zateokiego obmielu I sadzonek wystawionych — 
sadzonek chmidłu. w Łateczu (Saaz) w Czechach. sadsonek i sprzętów. 
| Wszystkim Szan. interesowanym podaję do wiadomości, że rozsyłka moich : 
zateckich sadzonek chmieiu 


za poręczeniem plonu. 


(ogólnie uznanych i kilkakrotnie odznaczonych) 
[358-14-15] 


Wystawa krajowa 


w FURSTENFELD 1878. 
dyplom honorowy i odznaka 


| Międzynar. wystawa 
w NORYMBERUZE 1877. 
największa i jsdzna, 


rozpoczyna się w połowie kwietnia. Upraszam o wczesne :zamówienia. Rozsyłka 
ia i broszury o hodowli darmo. 


Objaśnienia i 
Ważne dla 


Ninisjszem upraszam ponownie 0 3 syropu wa- 
pienno-ielazistego z podfosforanu wapna, który w mojom aporczywem 
cierpienia piersiowem, przyciem już zupełnie wyno kniałem i bardzo Głeb i byłem, 
doskonale się sprawdził 1 wszelkie wymieni 1 okami 2. Dzięki 
Pańskiemu wybornemu wyrobowi, mogo znów zajmować się mi 
my syrup polecę wszystkim cierpiącym najusilniej. 
Piesting via Leobersdorf, 28 knistnia 1879 r. 


Jan BRelitter, 

:22 4-5) pokrywaoz dachów. 

BF- Dokładne objaśnienie 

rup wapienno-żelazisty dobrze 

pocztą B© ct. więcej za opakowanie i 
Upraszamy wyraźnie zażądać syrup wapienno - żelazisty 

ae Juliusza Hierbabncego. . 3 
Centralny stfad rozsyłkowy dis prowineyi: WEIEN, APOTHEJ KE 
ssKUB BARMHERZIGHEIT“ J. Hierbabny, Neubau, Kafserstrasse 90. 
Skład w Krakowie u pp. E. $tockmara aptek.; we Lwowie u pp. Zyg 
Ruckera i P. Mikolascha; w Brzeżanach u p. B. Dembińskiego; wW Czerniowcach u 
p Golichowskiego; w Drohobyczu u Pp. L. Dobrzynieckiego aptek.; w Jarosławiu u p. 

. Rohma; w Stanisławowie u p. A. Beil. apt.; w Suczawie u p. N. Karaczewskiego ; 

w Żółkwi w c k. Aptece obwodowej. 


dołączone jest do flaszki w broszurze Dr. Szhweizera. By- 
smakuje i łatwo się trawi; flaszka kosztuje £ złr. 86 ct. 


| MAGAZYN I FABRYKA WYROBOW TOKARSKICH 8, > 


(AL 


PRACOWNIA KANIENARSA 
Fabiana Hochstima 


w Krakowie, ulica św. Gertrudy, 


zaopatrzona jest w 
AWN eS 


BK 


z najtrwalszego piaskowca własnych łomów, mar- 
muru lub granitu wykończone, w różnych cenach 
począwszy od złr. 30 w. a. Frzyjmują się zamó- 
wienia i wedle nadesłanych rysunków; 

oraz 


posadzki różnobarwne marmurowe 
i ogniotrwałe mozaikowe, które po uło- 
żeniu podobne są do kobierca. (811-3-18) 


„AE RGE (eny zniżone. SDA 
PARYSKIE I WIEDENSKIE MEBLE | © 


nader eleganckie, trwałe i tanie. 
J. 


© GL FRANKL, 
zakład założony r. 1835, odznaczony 11 medalami, 


STOLARZE I TAPICERZY, 
w Wiedniu, Leopoldstadt, Obere Donaustrasse Nr. 
; obok Schóllerhof. 
~ Album mebli (pyszne wydanie) z objaśnieniami i cennikiea, po 2 złr. 


Skład rur wszelkiego rodzaju 


wyłącznie diisseldorfskich fabryk rur i walcowni 
żelaza, mianowicie: 

ruły do kotłów i warzelni z kutego żelaza do ogrzewalń paro- 
wych i przewodów parowych ze stałemi i woluemi brzegami; 
rury gazowe i wodociągowe z kutego i lanego żelaza wraz z 
ozdobami; rury do Świdrowania lap. welded szwaj- 
sowane, gwintowane wewnatrz i zewnątrz; rury oło= 
wiane, cynowe, mosiężne i miedziane, kurki, wen= 
tyle, emaliowane towary lane, klosety i t. d. (886-2-2) 


AD. FROBRLICH, 


kę - w Wiedniu, I., Hegelgasse Nr. 17. 
SMEG" Poszukuje się obeznanych z fachem zastępców. 


nPrawie zad 11-98 
NEO rawie zadarino,:. 
Wskutek likwidacyi uisdarno upadłej znsoznej fabry*.i Brićsmnia arebrean sprze- 

daje się następne 45 aztuls bardzo trwałych przedmiotów z Britamnia sreb: a. 
| tylko za złe. 6-95, jako zaledwie */, część kos tów wyrobu, a zatem prawie uzdan:zae: 
(s bar pięk. aeśy, trzenki z Britannia srobra z prawdz. augiel. stalow. ostrzami. 

6 ślicznych wóicdelsów z Britannia srebra z jednej sztuki. 

6 ciężkich ładnych Zeńelz z Britannia srebra. 

6 tyżeczełk z Britannia srebra najlepszego gatunku. 

1 ciężka elaccheitxa z Britannia srebra. 

1 ciężka eheehlia - > s 

6 szómóeów s 

6 filiżanek ë 5 
3 kubki ma jaja 5 3 

1 ciężki koszy« ma ehléb z Britannia srebra 
2 gustowne ówieczmi=zi stołowe , 
1 dzwomok stołowy 
45 szt. Wszystkie te przedmio 
nieczernieje i nieda się odróżni 


(627-14-) 
91, 


M. 

CU) 
j 
| 


y dawniej 


., teraz zaś ylin 


tox. z Bri 
G mlr. 95 0. 


prakt. 
sreb , kosztowa? 


25 zir. 


oyselowanych 


Wszystkie tu wyinien:0u6 


trwałe i 


» - 
wykonane są z najlep. Britannia srebra, któryto metal nigdy 
od prawdz. srebra nawet po 20 latach, za ce się poręeka- 
. „Adres i jedyne miejsce zamówień dla o. k. anstryacko - węgierakich prowinogj: 
- — Gleneral= Depot der I. engl. Britannia - Silber - 4712-3-12 
& KANN w Wiedniu, I., Flisabethstrasse Nr. 6.. 
Wysyłka puńktvaln:e za maliczką pocztewą. i 


Dla cierpiących na rupiurę 


istnieje tylko jeden środek, tj, deb rze przypasany bandaż rupturowy; wszystzie na to wychwalane maśc! 
i olejki są po większej części wątpliwe. Mogę każdemu odposiedni bandaż dostarczyć i proszę zechcieć 
z zaufaniem é do mnie, Przy zamówisniu, jeżeli nienotrzeba żadnych szczegółowych podań, 
zy ruptora jest po lewej lub prawej stronie, czy jest wielką, średnią 
Hawn po oba stronach, tudzież o miarg bioder. ŻĘ 
dake ARA g-z Tongo: sko z Je tr sb panónzeczce? 
jedyneze bsz sprę'yny, zwykie, szt. 2-złr.. pedwójee wt. złr. 8*/,; — pojedyncze lepsze 
. 2%, do złr. 3, podwójna zir. 42, do 5; — pojedyncze ze "prężyną, zwykłe, złr. UJ, podwójne 
4/,; — pojedyncze lepsze, chsiągnięte skrg z'r. 8, podwójne złr. 5; — pnjedyncze z pusscządłem do 
przesuwania zlr. 3%, podwójne złr. 6; — pojedyncze, cbciągnięte skórą glansowną i jelenią, z pusz- 
z i cadłem do vrzesuwania, szrubami złr. 4. podwójne złr. 7; ; 
angielskie niewidzialne * 173m do powa, a 6 
Opaski rupturowe pępkowe wedle na;rozmaitsrych kenstr; kcyj od złr. 3 ont, 50 za sztukę wźzwył. 


_ Nowopoprawne elastyczne + 
== opaski ruptarowe b żyn =; 
«=. Opaski rupiarcwe bez Spręzyn == 
3 Opaski te zbadene przez majpierwszych le*arzy i uzuane 
<LAST. BRUCH BAND E, za najlepsze, są gumowe i mogą być nosznna tak we dmie 
EZ LZ A z R przy matężonej robocie, podczas chodzenia j ‘kota 
Á „w noey we Śnie. Dotycząca oscba nie czuje najmniej- 
| szych bolów, a ponieważ opaska także w nocy ruvturę rowno u- 
trzymuje, przeto w wielu wypadkach nastepnie naset wyleczenie 
chorcby. Cena pojedynczysh złr. 5—6, podwójnych złr. 9—11. 
Wielki skład emopenzoryj z t*anej materył, saóry 
prz jeleniej i gumy, które dva ostatnie nadeją się szezególniej 
na raptury woz>a jądrowego. kiedy sprężynowych opasek nosić nie można. Również 
wwsrzykawiki do enem i imane. zodaszki prwiet zme, wkłrd; da lużiek, 
toreb+i peoeryodyezno, opaski brzuszne, bandaże na przypadłsśei ma= 


eimiuiezne, moeni, gumowe pońezsehy preciw żyłom kurezowym; tu: 
dzicż esz lkie ehisugicsae towary gamewe. Rozsyłka puntualnie za zalozką. (5393-10) 


J. G. Zieger, fabrykant bandaży 


w Wiedniu I. Trattnerhof, Bazar. 


BLAU 


K 


SEER 


Ś 
A ZPPA 


è 


Żadnej | izbie | chorych | 
i dla dzieci | 


nie powinno brakować 


spirytusu Bittnera z szpilek sosnowych 
(Bittners Coniferen-Sprit). 

Jest to destylowany produkt a młodych szpilek sosnowych, zawie- 
rający skuteczne części składowe w czysto-chemicznym skoncentrowanym 
stanie. Rozprószony nadaje owietru pokojowemu p:zyjemnego, Orieźwia- 
jącego i pysznego zapachu eńnego, a nasycony pierwiastkami elektry- , 
czno-oliwnemi i balsamiczno-żywicznemi, dostajz się bezpośrednio do 
organów oddechowych, rozwijając W tychże swą uznaną i skuteczną 
działalność. Użycie tego spirytusu jest wskazanym na: kaszel, drażoisnie 
kaszlowe, katar opłusnej, bole w piersiach, osłabienie w piersiach, astmę, 
„rozdęcie płuc, kaszel krwisty, tuberkuły, chroniczną chripkę, katar 
w krtani i cierpienia nerwowe. Sil.6 własności azoniczne 
> spirytusu ze szpilek sosnowych, wskazują: niezbędne użycie tegoż we 
: BE wszystkich pokojach dia chorych, gdyż tenże utrzymuje powietrze czyste | 
Rycina”ta przedstawia j zdrowe, a szczególnie przy tzfusie dyfteryi, małaryi, chorobom naskór- - 
flaszkę Bittnerz, napel- nym, jako to: podczas ospy, szkarlatyny i wszystkich chorobach epide- 
nioną Conifern-Sprit, mi:znych. Użyty na wcieranie lub okład, jest spirytus ze szpilek sosno- 
wraz z patent, aparatem wych środkiem kojącym bole przy renm ty śmie, goścu, csiabieniu, cho= 

do rozprószenia. robach nerwowych i bolu zębów. . : 
Jedynie prawdziwy Bittnera Con fern-Sprit jest do nabycia u i 
Jul. Bittnera, aptekarza w Reichenau, w Niżs. Austryi, 
i w składach riżej podanych. Cena fias ki spirytusu 80 ct. 6 flaszek 4 złr. ? 
4 Paten'o any aparat do zozpraszan a 1 złr. 80 ct. OA 
W Krakowie w aptece K. Wiszniewskiego, — we Lwowie w aptece 
i i Piotra Mikolascha. P 


Jedynie prasdziwy z marką ochronną! IFPatentowany aparat do rozpró- 
szenia opatrzony jest firmą: Bittner, Reichenam, N:eder-Ossterroich. (752-3-6). 


polu są do obsadzenia: 


,Dyrekcyi Spółki rolniczej w Tar- 


łądkowych, biegunkach i 'wymiotach, rā- 


i zgnieceniach członków, nareszcie uśmie- | wniej 15 


Składy pojedyncze utrz 


Podziękowanie. 


Przejęta uczuciem prawdziwćój wdzięczno- 
ści pozostałą wdowa i rodzina 4. p. Mie- 
czysława Marassć ©. k. starosty w Krośnie 
za okazanie tyle współczucia oddaniem 
tak licznie i ochoczo ostatnićj sługi dro- 
giemu zmarłemu, czuje się obowiązaną do 
serdecznego podziękowania na tój; drodze 
przynajmniej przedewszystkiem. J Wielmo- 
nemu księdzu kanonikowi Karolowi. Wo- 
dzińskiemu, całemu wielebnemu duchowień- 
stwu obu obrządków, Wysokiej szląchcie 
okolicznej, e. k. Urzędnikom i e. k. Woj- 
sku, Bzanownym obywatelom miejskim, 
zwierzchnościom gminnym i. włościanom 
za te tak ogólną. gotowość w oddaniu czci 
zwłokom Zmarłego. 

Krosno 27 marca 1880 r. 


PREZES 
Rady Nadzorczej Zwiądki Kredytowego 
przy Radzie Powiatowej Krakowskiej 


„Stowarzyszenia. zarejestrowanego z odpo- 
wtedzialnością ograniczoną” 


zawiadamia strony interesowane, że 


dnia 9 kwietnia b. r. t. j. w est 
piątek o godzinie 3ej popołudniu N J 
| r. 


odbędzie się za rok 1879 4711. s 
Agromadzenie Ozólne Prawdziwa jedynie u Wilhelma 


Członków. Związku Kredytowego, |Fenza w Krakowi e, Vis-à-vis 
w Bali posiedzeń Towarzystwa Wza- |kościołka św. Wojciecha, (8104 21-) 


jemnych Ubezpieczeń FRANZ MARIA FARINA 
Porządek dzienny. , w Kolonii Nr. 4711. 
1) Wysłuchanie sprawozdania Dyrekcyi i 


Rady Nadzorczej z. czynności rocznych | BT ; ma 
i pilatan za KOE ADRY 1819. 7 Żadne oszustwo! 


2) Moe j słodki Roni m Z pih zastawniczero 
rolującej i udzielenie Dyrekcyi abso-| y jê iiwy | juezegarki 


lutoryum; » O ArU S 
3). Rozdział zysków, ustanowienie kwoty |.o niepraktykowanych: tanich cenach wyjątkowych, 
mianowicie 30 procent niżej eeny fabry- 


przeznaczonej -ną fundusz. rezerwowy TE 
i ostateczne ustanowienie dywidendy odf Rózne składy komisowe zegarków, DAGE 


udziałów. (940-1-3)| nych od najsłynniejszych fabryk szwajcarskich, zło- 
Kraków dnia 25 marca 1880 r. 2s żone zostały w c. k. urzędzie zastawniczym i nie 

REY wykupione, zatem przepadły, a w drodze licytaoyi. 
dostały się w nasze ręce pó miesłychanie ba- 
jeeznie tanich cenach. 

Możemy więc sprzedawać praw- 
dziwe złote, srebrne i niklowe ze- 
garki, najlepszy szwajcarski wy- 
rób, wszystkie z 5-letniem porę- 
czeniem, tylko za zwrotem naszych 
pieniędzy, 70 procent niżej zwy- 
kłych cen fabrycznych , dlatego 


zegarki są prawie K zadarmo. 

ażdy, biedny czy bogaty, potrzebuje zogerka, 
który nieraz jest najwierniejszym przyjacielem i to- 
warzyszem przez całe życie; teraz zaś nadaje pig 
przyjemna sposobność, która się nigdy nie powtó- 
rzy, że każdy może sobie zakupić prawie zadarmo 
trwały, piękny zegarek uregulowany na minste’ 
ponieważ wszystkie zegarki uregulo- 
wane zostały przez mąs powtórmie. 
Każdy zegerek ma szwajcarski stempel fabryczny 

Poręczenie jest tak pewne, iż 
każdemu zamawiającemu pienią- 
dze natychmiast zwracamy bez 
trudności, do czego się niniejszem 
publicznie zobowiązujemy. 

IMto chce mieć doskonały bajecznie 
tami, dobrze idący zegarek 5—leta. 
poręezenitem prawie HE zadarmo 
niechaj. szybko zamawia, ponieważ łatwo pojąć, że 
odbyt będzie rantownym. 

Spis zegarków: 

Cylindrowy zegarek z ciężk. niklu srebr- 
nego, uregulowany na sexundg, rytowany i gilo- 
szowany,. o 8 kamieniach, z płaskiem szkłera, ema- 
|liow. cyferblątem i kopertą, z piękn. złoconym łań 

szk, dawniej. cena 12 złr., teraz tylko 5 złr. 50 © 
Keznie w ogniu wyzłącany, zastępu- 
BY złoty zegarek tylko 6 złe. 
6 o. 4 : 
( Kegarek Kkotwicowy Z ciężk. niklu srebr- 
nego, uregulowany na minutę, rytowany i giloszo: 
wany,'o 15 kamieniach, z płaskiem szkłem, omā- 
liowan,. cyferblatem i sekundnikiem, z śliczn. łań- 
guszkiem z talmi złota, dawniej 20 złr:, teraz tyl- 
0.,4,złr., Jedon. z najlepszych i najpiękniejszych. 
ensam ciężki w ogniu złocony, śli- 
ozni wykonamy, zupełnie zastępują- 
cy każdy złoty zegarek, tylko mër. 8 
50 ent. { 

Zegarek remontoir z najlepszego podwój- 
nego złota do nakręcania bez kiuczyka, nigdy nie 
czernieje, doskonale na minutę regulowany. z po- 


francuskie, holenderskie i saskie, 
świeżo sprowadzone, w rozmaitych gatunkach 
iw wielkim wyborze (994-1 20) 
rulon od 80 ct. i wyżej, 
także sztukaterye sufitowe, ceraty mą 
meble i story do okiem — polecają 


Kutrżebai Murczyńskiw Krakowie. 


Biuro nauczycielskie 
Anieli dembowskiej 


w MMrakowie 

(998) | przy ulicy Szpitalnej L. 393, dom Pollera, 
poleca Szan. Rodzicom i Opiekunom 
egzaminowane nauczycielki Polki, 
Francuski, Niemki i Angielki, oraz 
bony tychże narodowości. — (Listy 
przyjmują się opłacone). (567-8-5) 


Najlepsza 
woda kolońska 


Prezes. i 
Dr. Maksymilian Machalski. 
KONKURS. 


Przy Spółce rolniczej w Tarno- 


1) posada korespondenta biegłego 
w korespondencyi handlowej tak 
w polskim jak szczególnie w nie- 
mieckim języku — płaca roczna 
w miarę uzdolnienia od złr. 600 

do 800 złr.; 

2) posada pomocnika do magazy- 
nu, z płacą roczną złr. 400, 
która może być z czasem pod- 
„wyższoną, .. kaelo 

Posady powyższe są na razie pro- 

wizoryczne. 

Podania dotyczące z dowodami 

kwalifikacyi należy wnieść na ręce. 


nopolu, najdałej do dnia 15 kwie- 
tnia b. r. (936) 


nioewyrńżaie mówiące osby.i w rozwie 
mięeiu mowy upośledzone dzieci znaj. 
dą przyjęcie i racyonalne opatrywanie u Wr. 
Caóma e. k. antor. zakładzie, leczni- 
czym dla upośledzonych w mowie w 
©Wiedmim I. Lówelstrasse Nr. 8. Prospekta dar- 
mo. Ordynacya od 2-3 godz. (115-28-25) 


PIERWSZY AUSTR. SZLĄZKI HANDEL 


Es NASION p. f. 
Bifred Rass] w Opawie. 
poleca na porę wiosenną swój obficie-ząc- 
patrzony skład doskonale czyszczonych, 
pewnie kiełkujących masiom wszelkiego 
gatunku: ; } 
Obszerny cennik przesyła na żądanie 
darmo i opłatnie. (289-10-10) 


od wielu lat przez znakomitości lekarskie 
nznany i zalecany jako jedyny środek pod- 
czas epidemii panującej : cholery; 
tyfusu, ospy, szkarlatyny, zarażli- 
wej choroby, oczyszczający powietrze z 
miazmatów szkodliwych..w lokalnościach, 
również z najlepszym skutkiem nżywany 
w słabościąch reumatycznych, kurczach żo- 


i przywilej. wnętrzem, zegarek odznaczony, z łań- 
cuszkiem z talmi złota, dawniejszą cena 24 złr., 
teraz tylko 8 złr. 50 o. Liczba tych zegarków mała. 

Srebrmy zegarek remontoie z prawdz. 
18 łutow. srebra, wypróbowany przez o. k. urząd 
menniczy, do naciągania bez kluczyka, bardzo pig- 
kny uprzywiłój., uregulowany na mirutę, z pla- 
skiem szkłem, e:naliowan. cyf:rblatem i zekundni- 
kiem, ze szklanną kopertą i niklowem wnętrzem; 
może go każdy nosić, gdyż jest najlepszym, najtań- 
szym i najgustowniejszym zegarkiem; dawniej 30 
złr., teraz tylko 14 złr. 
| $rebrny,zegarek kotwieowy s prawdz. 
przez o: k urząd menniczy wypróbowanego cięż- 
kiego 13 łut. erebre, o 15 kamieniach, dokładnie 
na sekundo uregulowany, z płaskiem szkłem, emal. 
oyforblątem i sekundnikiem,. prócz tego w drodze 
elektro-galwaniczn. wyzłacany, tak, że złotnik nie 
rożpozna.:go od prawdziwego drogiego złotego:ze- 
garka; dawniejsza cena bez pozłocaaia 24 złr, te- 
Ta% z; pozłoceniem tylko 12 złr. 50 c. 

Srebrny zegarek eylindrowy z prawdz, 
13 łatowego srebra wyprób. przez c. k. urząd mēn- 
nięzy, e.,8 kamieniach, uregulowany na minutę 

acany w drodze elektro - galwanieznej, tak, że 
niemożna go odróżnić od prawdziwego złota, dar 
złr., teraz tylko 6 złr. 50 c. | 
Zegarek dmmstfi z prawdz. 14 karat. złota 
wyp: ób.:przez c. k. urząd menniczy, bardzo piękn. 
gustowny z ślicznym weneckim łańcuszkiem na Szy- 
ję i puzderkiem ksam. dawniej 30 złr., teraz tyl- 
ko 19 złr. 50 c. Jeszcze tego nis było. | 

Prawdz. 14 karat. złoty zegarek remon- 
totr 40, 50 złr., nsjpiękn. savonette, który daw- 
niej kosztował 100 zir. 

Adres: Uhren-Ausverkauf v. A. Fraiss, 


e: 5 JE „| Potkentkurmstrasse 9, parterre, gegewiiber 
i jest prawdziwy do nabycia: jedynie : o W; j i 
we, fabryce we Lwowie, ul. Halicka L. 54, dem orena. Halat; Miny (rarat 2 ) 
również w następujących składach: _ | <Smmmmmmm REELE 
w Krakowie główny skład .|. i jariq 
U p- w. Doo na J. D l 
ują pp. J: Janiga 
+ Siedlecki, Sobieraj bieWiśiowskii | 
P. S. onieważ pojawia się Balsam Ve- 
toriniego naśladowany, zatem fałszywy, 
miedający >najmniejszćj pomocy; ale nawet| 
szkodliwy; uprasza się więc: prawdziwy 
ląam  Vetoriniego jedynie 'we fabryce 
` wyżój wymienionych składach ku- 
(209-5-)* 


cionkami Drukarni „CZASU“, 


nach ust, języka, wrzodów w gardle i na 
dziąsłach, zapaleniach gardła migdałów 
i cuchnięcia z ust, oraz ranach wszelkiego 
rodzaju nawet zastarzałych, potłaczeniach 


rzający ból zębów, fluksye, ból i rwanie 
w uszach, ból głowy i migreny, zjednał 
sobie powszechne uznanie i jest koniecznie 
potrzebny w każdem kółku rodzinnem dla 
szybkiej pomocy we wspomnionych sła- 
bościach. ż 
Jeden flakon z opisem używania 
kosztuje. 1 złr. BO e. 


z 
IH 


w 


PETT 


anonegonie)) trudnych do strawienia potraw, Wogóle ma trawiemie i czyszczenie krwi, 
ma © 

jrazy dziennie i przez dłuższy czes, skutkuje w uporczywych uawat cierpieniach, jak miestrawe 
MOĆ, EZAK, zatkamio kisue=, osłabiemie jelit, człomków, eierpiemia 
hemevefdaime wszelkiego radzajo, skrofały, wéh, biadaczka, żółtacz= 
am, ehremiesne wyrzuty gkórme, porywdyczmy Ból słowy, toba™mi, bed Ot 
maień, zafiegmiemies równie te? wzassśzyzałej podngir ze, a nawet w suehośneh, 
Przy kuracyi wodami miseraimenni oddaje także wi 
tychże jak í w czusie ich Gżywanis, jakoteż po kuracyi wodnej. 


w Brakos"i6 u apt. M. 8 


myślu u Józefa Waczewskiege apt. Cena pudołka 75 o. ŒE" Bozsyła się najmniej dwa 
pudełka za zaliszką pocztową. "TRĘ f S 5 


VICTORIA 


trzymająca prym pomiędzy wszystkiemi wodami gorzkiemi, zawiera o 170 gr. stałych 
i skutecz. części więcej jak Hunyady János, a o 260 gr. więcej jak Pillna i Friedrichshall. 


pewną działalność. — Ces. rzecz. tajny radca, profesor uniwersytetu w Warszawie 


części stałych i skutecznych i uchodzi ta woda teraz słusznie jako majbardziej esemcyonalna 
ze wszystkich znanych wód gorzkich. 


sora Belle w Budapeszcie. Oceniona i polecona przez profesora Ducheka, Auspitza, radcę sanitarnego 
Osora, Lorinsera w Wiedniw, profssora Osttingera, Dra Warschavora w Mrakowie, profesors 
Feigla, Dra Głowackiego, Dra Widmanta we Lwowie, Dra Kryzego, Dra Zaleskiego, Dra Koby- 
lańskiego, Dra Kinderfreunda, Dra Kurcjusza w Warszawie itd. itd. 


krwi wskutek siedzącego sposobu życia it. d., przeciw chorobom cery, piegom, wyrzutom i gruczołom. 
dwójną kopórtą, ozdobnym emaliow. eyferblatem | ©. 


ak 
RP 
aj 


Wykonywa wszelkie w- tg gałąź wchodzące roboty, jak ohorą- © 
gwilio towarzyskie, wstęgi do chorągwi, nakrycia na 
mary itd. za poręczeniem 

Cenniki i wzory darmo. Dostawa także ną częściowe spłaty. 


_O%AB = Broty Bt Maroa 1880. 


JANE 


„Tygodnik Rolniczy 


telegrafy, telefony zakłada, 
oraz podejmuje się reparacyi tychżę * 
K. BARANSKI | 
b.asysteńnt gabinetów fizycz. i mech, | 
w Krakowie ul. Szewska 1. 226. A 


przeszedł w dniu lym lutego 1880 r na własność Franciszka Wilkońskiego HE K 
i Jułiusza Sypniewskiego, a wzbogacony treścią, w tej samej co dotąd formie Dr. W. WIC RKIEWICZ 
wychodzić będzie, | we Wrooiewin TB 
„Tygodnik Rolniczy” w zakresie swej działalności traktować będzie główniej. Przenosząc się do Wrocławia, otwier:m tamże 
sprawy ogólnego dla kraju znaczenia, 2 prócz tego specyalną hoda- | MBR KRA penyerat R aon DAAT 
wlę inwentarzy, ku czemu od kwietnia r. b. wydawać zacznie „iksięgę Stad | do szkoly przemysłowej i girenazynu áw. Macieja. 
jako bezpłatny kwartalny dodatek. — Wydawnictwo to nietylko da jasny obraz stanj Pod osóbnemi' warunkami gotów także jestem 
hodowli krajowej, ale nadto otworzy producentom szlachetnych ras koni, owiec, by- 


przyjąć akademika dostojnej familii i być mu 


ea Ati: (616-3-3) 

dła i trzody, szerokie pole zbytu. — Prenumeratę kwartalną na „Tygodnik Rolniczy! ŻO jra T ia upraszam do = - 

po złr. 2 cent. 50, z przesyłką pocztową złr. 3, jakotóż zapisy na Księgę Stad“ Brzegu (Brieg Eb. Breslau). (709-5-6) È ; à me 

po złr. 6 cent. 50 przyjmuje księgarnia Q. Gebethnéra i Sp. w Krakowie, która | BN REDA Jog enie Jj il 

także objaśnień udzielać będzie. (690-3-6) |: š | 7 n UR J fe 
——— Wios Radwan |.» pisaa 


w powiecie «Dąbrowskim, w.. przestrzeni 
700 morgów, jest do sprzedania, albo od 
św. Jana, 1880 r. do wydzierżawienia. 
Biizszych warunków dowiedzieć się można 
u właściciela przy ulicy Fivryańskiej 
w Krakowie Nr. 359, I piętro. (858 55) 


W..celu:. zabezpieczenia, .w.. drodze 
przedsiębiorstwa wykonania w rokuj 
1880 mowej. budowy przy. 
c. k. Fabryce; tytoniu w 
Firakowie, rozpisuje się niniej. 
szem ha dzie” 80 kwietnia b.r 
publiczną licytacyę. + pl 

Kwota po uchwaleniu przez Kang 
państwa kredytu na ten'cel przezna- 
czona wynosić będzie 72,425 złr. 
30 ent w. a. 

Uwiadamia się zatem PP. przed- 
siębiorców z tym dodatkiem, iż bliż- 
sze warunki przejrzeć można w wyż 
wspomnianej c. k. Fabryce, gdzie 
także oferty pisemne „składane -być 
mają. 


Towarzystwo przemysłowe 


„Stowarzyszenie zarejestrowane z nieograniczoną peręką * 


we Lwowie 


zaprasza niniejszem Członków na 


Zwyczajne Ogólne Zgromadzeni 


które się odbędzie | | 
dnia 4tgo kwietnia 18680 r. o godzinie 3ej popołudniu 
w lokalnościach Towarzystwa, ulica Kopeińika L. 9. 


PORZĄDEK DZIENNY: 


1) Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności w roku 1879. |. 
2) Sprawozdanie Rady zawiadowczej z obrotu funduszów i zamknięcia 
" rachunków za rok 1879. | 
3) Sprawozdanie Komisyi kontrolującej ze sprawdzenia rachunków 
za rok 1879. 
4) Wniosek co do rozdziału zysków za rok 1879. 
5) Wniosek co do zwinięcia fabryki zapałek. 
6) Upoważnienie Rady zawiadowczej do przyjmowania członków i uzu- 
pełnienia Rady na rok dalszy. i . 
1). Wybór jednego członka dyrekcyi i jednego zastępcy. 
8) Wybór ośmiu członków Rady zawiadowczej w miejsce ustępujących. 
9) Zatwierdzenie wyboru jednego członka Rady zawiadowczej. 
10) Wybór Komisyi kontrolującej na rok 1879. 


|. - Skład powozów 

Jana Pusitówki 

o. K. upra, fabrykanta powozów 
W Oleszynie 


/|ma różne gatunki powozów karetowych 
po bardzo tanich cenach w swej filii 
przy wicy Starowiślnej pod 
Wr. 77 w Krakowie. — Za trwałą 
robotę przyjmuje jednoroczne poręczenie: 
Ceny powozów można przejrzeć w cenni- 
ku na składzie. 

Rysunki powożów przesyła fabryka na 

żądanie darmo. (867-2-6) 


„ Szja do wyleż:nia 

można nabyć w zakładzie chodo- 
wli drobiu na Piaskach Małych 

pod Krakowem: (1787-4-5) 

od kur bramaputra siwych i kochinebiń- 
skich kuropatwiatych, holenderskich czar- 
nych z białym ezubem, Cróve-Coeur czar- 
nych, Fhiszpanów' czarnych ,” karłowatych 
bitnych po 30 e. sztuka, od kaczek olbrzy- 
mich białych rasy Peking lub Aylesbury 
po 50 c. i od gęsi pomorskich olbrzymich 
i łabędziowatych po 80 e. Maiei jak 12. 
szt. kurzych a 6 szt. kaczych lub gęsich 
nie sprzedaje się. — Pewność wylągnienia 
można mieć tylko w przesyłce koleją, albo 
w bardzo troskliwem przewiezieniu końmi. 
Zwierząt rozpłodowych powyższych ga- 
tunków można także dostać — Obstalunki 
przyjmuje Dr. K. Rasp w Krakowie. 


H. Lorenz 


fabryka Excelsior stampilij 
kauczukowych 

<- (trzy razy wulkanizowanych) 
dostarcza wyrobów uznanych za najlepsze: 
stampilie AEK Ew EA złr. 2 wzwyż, a 

Mupilie z datą kompletne złr. $, systemu) ag oparzentom itd. | 
Choke zit. 4 gustowne anosiiarajag się ań ksi ri ża yje dk EN 

jem | Statnpilie od złr. 7 wzwyż. -5- euve erri iw ich | 

Te ang sak praod NANA YE Wiedniu, V. Schłossgasse 24. aptekach. ; (611-8-) i 
Dostać można u fabrykanta, prewimeyomalnego aptekarza w Nteckorau; | = Zdolni ajenci poszukiwani. “WBE sępy 


INAKOMITE POWODZENIE. | 
VELO : TIN F sognowo-balsamiczno-ziolowy i 
| jestto MACZKA. AO WA powst Aleks. Mańkowskiego 
dlatego bia pk š EJ, EN skórę, 


niedostrzeżona przystaje do ciała 


nadaje eerze 


świeżość Nou. | 


CIR. PAY | 


Magazym Perfum w Paryżu, 
> 9, NA ULICY DE LA PATX, 9. 

W Krakowie u pp. J. Tranczyńskiego, W. 
Redyka, Leona: Feintucha: i W. Fenza, — w Czer-|; 
niowcach w aptece p. Golichowskiego, — i w pier-| 
wszych Składach perfum i wytworów toaletowych. 
We Lwowie w apt? Krzyżanowskiego. (125-18-) 


BCE” 660 ze. DE 
zapłacę temu, który przy użycia 
yjikothego wody do usi 

'zaczka.40 ct. kiedykolwiek znów bólu 
|zębów dostanie, lub któremu z ust cuchnąć 
F e. Opoka i ©. pom on 
gg) U Koth PG, - oflieferant, "Wv65, 4, M j 
| rumgsgraść Nr, 4. WKrakoówie a Jó- 
isófa Klugera , ul. Grodzka Nr. 62 i u J. 
| Hammera,"fryzyera przy placu Maryackim; 
w Tarnowie na składzie u J. Stretsen- 
berga, na placu Kazim. W. (112-49 ) 


LIKIER HIOGGOGA 


(LIQUOR CHIOÒCOOAE FORTIFICANS) 
Najlepszy i nejpewniejszy naukowo zbadany 


_ środek 


dystetyczny, ezczególniej do szybkiego i przy- 
jeranego 


wamocnienia 
< osłabienia męskiego 


rzewyższa pod względem korzenno-słodkiego sme. | j NOE TOYO EE ze 
| Nie tylko każdemu choremu, 

3 lecz i zdro! , osobliwie zaś każdemu ojcu roćziny 

Ą poleca się maczka ok str. „„Wysiąg be: 


W dniu £©ym kwietnia 1880 r. 
sprzedane będą w drodze przymusowej | 
w gmachu c. k. Sądu krajowego w Kra- | 
kowie dobra 

FPagorzyce 
pół mili od: stacyi kolei Chrzanów odda: 
lone, w bardzo pięknem położeniu. Gruńitą | 
mają dobrą glebę, dochody suche znaczne, 
a razem z dobrami sprzedanym bedzić ró- 
wnież inwentarz żywy i martwy. Wśrunki 
sprzedaży i wyciąg hipoteczny przejrzeć 
można w registraturze ©. k. Sądu krajo- | 
wego w Krakowie. (800-5-8) | 


Dwa pokoje, kućhnia 


i piwnica są do wynajęcia od 1go ; 
kwietnia b. r. przy ulicy Dolne | 
Młyny pod Nr. 31. (819-6-6) | 


(941) 


$. 29 statutu upoważnia członków; nie mogących przybyć na zgromadzenie, do 
zastąpienia się przez udzielenie pełnomocnictwa na piśmie innemu członkowi. 


Lwów d. 25 marca 1880 r. Rada zawiadowcza. 


Juliusza Schaumenna Sól Żolądkowa 


Metąd miczrównama w uwejem sfrutecznem działamiu na łatwy rozkła- 


ywianie i wamaenianie elata. Dlatego używana jako środek dyetetyczny dwa 


boekmazra; w Miceszowie u J. Schaittora; w Prze» 


12671 .24-30 


WODA GORZKA 


naturalna 


| 
4 


i 
ii 
$ 
| 


WODĘ GORZKĄ VICTORIA aprohowałem i uznaję jej znakomitą i szczególnie 


Dr. D. Lambil. 
Wodę gorzką Wietoria analizowałem chemicznie i skonstatowałem w 1000 częściach 60:6 


5; iria <ASRÓF PEATA a pp. apt 

m" Mrakowie W. +4 s pax- 
rankiem; we Lwowio K. Mikolasch; i gd 
(r kkaa w. Beli wioz; w Warszawie H. Ku- 
i swaki; W lnie P. Grużewski; w Wio- 

ś dniu J. Weis,, Tuchlauben Nr. 27; w Bernie 
Fr. Eder; oraz do nabycia w Galicyi prawie 

w każdój aptece na prowinoyi. (208-6-) 


W. Milieer, magister chemii w Warszawie. 
Następnie zbadana przez profesora Roscoe w Manchester, profesora Uleka z Hamburga, profe- 


Najlepszy i najwięcej uzniny środek we wszelkich chorobach żołądkowych i kiszkowych, uderzeniach 


"Na składzie we wszystkich: aptekach i handlach wód mineralnych. 
[EW interesie publiczności uprasza się?zażądać wyraźniej. Viotoriaquolle.*; (482-7-12) 


Ostrzeżenie! 


W Krakowie, Lwowie, Czerniowcach, Wiedniu, Peszcie ośmielają się niepowołane oby po 


4.3 


Pracownia wyrobów blacharskich 


w. Rabinowicza w Krakowie 
przy ul. Wałowej pod Nr. 107 D: VIII 
oleca swoje wyroby, oraz podejmuje się 
D arais i reperacyi dachów b |że- 
lazną, cynkową, przecyńkowaną, (verzin- 
ktes KEisenblech) łapkiem kamiennym, ' 
szląskiemi i angielskiemi w najlepszych 
gatunkach w różnych:kolorach i z rozma- 
itemi ozdobami według życzeńtdiprojakiiw, i 
tekturą ogniotrwałą lub fileem, które to 
materyały posiada w zapasie” ch 
fabrycznych i także je odprzedeje.. ; 
| Filcowe ogniotrwałe angielskie i tektu- 
rowe pruskie pokrycie ‘dachu może być 
wykonane bez naruszenia gontów i pokry- 
cie to jest daleko: tańsze od  gontowego. 
Nad mienia również, że oprócz powyższych 
„materyałów utrzymuje na składzie „gips 
i portland Cement* używany do różnej 
budowy. Cement ten znajduje się w becz- 
kach rozmaitej wielkości i jest daleko tań- 
szy, a nienstępuje żadnemu w dobroci i 
w trwałości. 
Wszelkie zamówienia uskutecznia punktu- 
alnie pod własną gwarancyą nie tylko na 
miejscu ale nadto i na prowineyi. (861-2-) 


ki 


Ces. kr. nadworny ae zakład artystyczny 

wyrobów tkanych i haftowanych _ (456-397 
Wiedziu, I., Beilergtase Nr. 10.. 
Znaczny zakład przyborów kościelnych. == 


 |ałowy, zatkaniu i innych chorobach. 

Oena oryginalnej butelki z dosładayn: opisem 
użycia w 6 językach 3 złr., opakowanie 20 o. 

| Grówny skład rozsyłkowy: W. ©. 

Chiodis Apotheke s.z..Srhutzengelś 

Wien, Währing, Herrengasse 26 gdzie 5 

p”: należy adreiować wszelkie zamówienia. (643.4 12) (6.14 4-) 


Odpowiedzialny Rządca Drukarni Jósef Łakocińską 


wydane 8 
J dostać mo; 


ardzo trwałego i taniego wyrobu. 


pozwie 00000 404 


